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Piast“ przeciw rządowi. - Sojusz ros—iapońsko• 
chiński. - Nowy napad bandj dywersyjnej.

Stracenie ban cie  z pot Sokala.

Warszawa, 22 stycznia. (A W .) Pod prze 
'Wodnictwem ministra '1 nugutta odbyta się 
wczoraj w  prezydium Ra ty min strów konfe­
rencja w sprawie odbudowy Kresów wisch.
—  W  obradach w zą ł i-dzał wiceminister 
Skulski. —

GDAŃSK ZANIEPOKOJONY OPlNJA 
FRANCJI.

Gdańsk, 22 stycznia. (Pat.) W  tutejszej 
Pphiji publicznej, a pi zedewszystk em w  pra 
s »  wyczuwać s c daje pewne zaniepokojenia 
z Dowodu zaostrzeń a się stosunków Dodske - 
goańsKich. Prasa wyraża obawę, ze mogła­
by nastąpić zasadneza zmiana stosunków. 
Refleksje te uwidaczniaj się zwłaszcza w  o- 
uegdaiszej „Daatz. N. Nachrichten“, a nasu­
wają sio one pod wpływem głosów prasy 
paryskiej w sprawie ncydewtu polsko - gdari 
skiego. zwłaszcza z powodu donieś enia pa­
ryskiej „Infonnation", że leży w  intencji rzą­
du fraiieuslcego zafatw err-e konfPkfeu polsko 
gdańskiego w drodze arbtrażu. Prasa pary ­
ska — zdaniem ..D. N. Nachrchten11 nalega
—  jak wioać na wycofanie sprawy z przed 
forum genewskiego i przekazan e jej innej 
instancji, B y ‘oby to nowa interpretacją kon­
wencji paryskiej. —

JADANIA BEZROBOTNYCH. v

Łódź, 22 stycznia. (A W .) Po przyznaniu 
wyrokiem arbitrażu 10-proc. podwyżki ro­
botnikom przemysłu włókienuczega, bezro­
botni otrzymujący zapomogi zwrócili się z 
żąda-rieni podniesienia skali zapomóg rów­
nież o 10 procent.

CalHowicio zdruzgotane wagony pociągu ©sodowego.

Niemcy zaproponuje Francji paki 
gwarancyjny ?

Wiedeń, 22 styczma. tPat.). „N. Pr. Pres- 
sc‘" donosi z Paryża : Berliński sprawozdaw 
ea „Petit Parisien“ donosi swojemu dzienni­
kowi żo w pewnych kolach dyplomatycznych 
w Berln  e obiega pogłoska, iż istnieje za­
miar zaproponowania Francji wzajemnego

paktu gwarancyjnego; aczkolwiek o treści 
takiego pautu nic jeszcze nie wiadoma, 0  
jednak sądzi ,Pet't Parisien", że byłby on 
taki, iak proponował gabinet Kuhna, który co 
prawda nie obejmował nienaruszalności gra­
nicy polsko -  niemieckiej.

DZIERŻYŃSKI NASTĘPCA TROC- 
CKiEGO.

Wiedeń. 22 stycznia. {Paw). „Arbeiter Ztę.“

donosi z Rygi. że na następcę Trockiego na 
stanowisko szefa armii czerwonej upatrzony) 
jest Dzierżyński.

STPASSBURGER W  W ARSZAW IE.
Warszawa. 22 stycznia. t A W ) Generalny 

komisarz Rzeczypospolitej w  Gdańsku Strass 
burger przyęty został wczoraj przez premie­
ra Grabskiego i mnistra spraw zagranicz­
nych, Skrzyńskiego.

O D BUD O W A KRESÓW.

Straszliwa Katastrofa Kolei pod Hsrna.
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SmuSisy R a te a to s  pewsJssa
rskonwafescs&cfe.

Polska znajduje sio w  stanic procesu
sanacj finansowej, jest jak "dyb” rekonwa­
lescentem Dl? tego dla uspokojenia opinii pu­
blicznej konieczne są co jakiś czas biulety­
ny lekarza, którego tolo odgrywa mi n:ster
skarbu. —

Możemy już dziś śmiało powłeazcć, że
operacja się u dala, zachodzi tylko obawa,
żeby pacjent po operacji z wyc eńczenia.... 
No tak źle oczywiście nie jest, ale, żeoy ja -  
cjent z powodu wyceńczenia dtugo nie był 
w stanie swobodnie s:ę ruszać i podejmować 
samodzelne kroki. Minister skarbu mówił 
więc raz jeszcze o przebiegu kuracji i przed 
stawił program leczenia na przyszłość.

Minister stwierdził przedewszystkiem —  
i do tego miał pełne prawo.—  że operacja 
się udała. „Proroctwa, że zbliża się iuż wpój 
do 12-tej. okazały sie zupełne p!onnotni“. — 
Istotnie i tu pokazało s!ę —  jak premjer za- 
znaczy' —  te Polska to jest wielka rzecz. 
Natomiast nasuwa s'ę palące pytanie, co 
dalej? „Jaka jest sytuacja gospodarcza ?“ 
Należy się uznane min. skarbu, że pytane 
to nareszcie postawił. Ale w odtowieazi na 
to pytanie przebija slę właśnie zasadnicza 
zitrana tonu w  ocenie sytuacji.

Dotychczas min. Grabski mówił zawsze: 
będzie dobrze ; teraz powiada bez ogródek: 
w następnych miesącach będzie ź’e, będzie 
gorzej. W  lutym będzie gorzej, n i w  stycz­
niu, w  marcu gorzej, niż w  lutym, w  kwiet­
niu trochę lepej, w  maju i czerwcu znowu 
gorzej. Słowem niewesoły kalendarz.

AJe i za to należy się wdzięczność mini­
strowi skarbu, że nie mydli obywatelom oczu 
i wyzbywa się takiego optymizmu, który nie 
jest dob,-ym. Pesymizm jego to nie jest wła­
ściwie pesymizm, lecz parzenie prawdz-e 
w oczy przy równoczesnej wierze w  co ? 
W  cud ? Z powiedzenia o pensjach lutowych 
d'a urzędników, które się znalazły, choć mo­
gło ich nie być —  jak sam minister zapewnia 
—  tak by wyglądało. Trzeba bowiem przy­
znać, jakegoś planu sanacji stosunków go«po 
darczych minister skarbu nie podał. To. co 
min. Grabski mówił o samorządzie gospo­
darczym, zawierało mało konkretnej treści. 
Również i to, oo minister skarbu powiedział, 
o polityce celnej, nie wychodziło poza bardzo 
banalne ogólniki. Konkretnej tylko nieco 
wypowiedział s:ę min. Grabski o rodatku 
oblotowym. Trochę pociechy usiłował wlać 1

mhrster Grabski nadzieją zwiększonego kre­
dytu, —

Ustępem bodat na icha rak iery sty czn fei- 
szym przemówiena było zaznaczenie, że nr 
nister skarbu nie będzie fałszował płemędz” , 
czyli ic nie dopuści pod żadną postacią do 
inflacji. Jest to bodaj najbardziej pozytywny 
punkt całej polityki min. Grabskiego, w  czem 
doznaje poparcie ze strony dyrektora Banku 
Polskego. Prawicowi ekonomiści z posłem 
Zdz echowskim na czele snują ciągle plany 
ukrytej inflacji, itp. w  postaci rentowego 
złotego. —

Z przemówienia nrn. Grabskiego n;e mo­
żemy nabrać przekonana, żeby rekonwale­
scenci skończyła się szybko. Nie tylko dla­
tego że lekarstwo przyszło z Ameryki w  do 
zie zbyt ma taj, ale że lekarz przy przepro­
wadzeniu rekonwalescencji n;e wykazuje ani 
tej wprawy, ani tego rozmachu, co przy w y ­
konaniu operacjk Istnieją spcc;ai’ności w  medy 
cynie, muszą istnieć i w  sprawach, o  które 
tu choazi. Jeśtj się zaś zwo'uje konsylia, to 
trzeba s:ę radzić ludzi poważnych.

Józef Biatytiia Cholodeckk

W alki mQ znakiem  t ia iS i
Rozgrywająca się obecnie w Gdańsku walka' 

p>xt znakiem trąbki pocztowej nie jest pierwszym 
tego rodzaju wypadkiem w  dziejach tej instytucji.

Wrzawy takie walki niejednokrotnie w  wie­
kach średnich, a w r. lo59 odbiły się krwawo na 
ludności Żuław. Zapasy nie ominęły także i Rze­
czypospolite! Polskiej.

cechów, kongregacji brat tw etc. roz.ćpały się 
znakomicie zwłaszcza', gdy w  pierwszej połowie 
XIII. wie) u zawarty miasta Hamburg i Lubeka 
sojusz t. z. hanzcatyicki, do którego przystąpiło 
później 85 miast i grodów, jjodziehłnych na 4 o- 
kręgi. Do czwartego okręgu t. z. prusku-inflanckie 
go należały miasta Chełmno, D >rpat, El urąg, —

| Istniejące w .dawnych wiekach przadsiębior- Gdańsk, Kraków, Królewiec, Rewel, Ryga i To- 
stwa posłańcze i przewozowe miast, korporacji. | ruń, a więc miasta Rzeczyipuspoiuej Polskiej.

M IECZYSŁAW  OPAŁEK.

m m  M  Mdleli
i  dibls pcMa tir m i

(Ciąg dalszy)

Bo ledwie padła od ołtarza zapowedź 
„Ite nrssa est“, już z kieszeni i modlitewni­
ków publiczności wynurzały się małe kar­
teczki, rozbrzm ewało fortissimo organów  
i pieśń niosła się potężna, o mury odb jana 
świątyni, w  ekstatycznym uniesieniu śp.ewa 
na przez każdego możhwte najgłośniej. Ton 
pieśni ściągał do kościoła nowych u częsta -  
ków, a kiedy po skończonej manifestacji ze­
brana publiczność opuszczała świątynię, pło­
nęły twarze i oczy parały. Żywiej komenlo- 
\va<xo w  takicli okolicznościach zdarzema za 
kordonem grancznym. Przedziwne silna, acz 
niewicLalna nic wspólnoty ideowej łączyła 
rozdzielonych, tych ..szwa-rogelberów" z nad 
Sanu i Dniestru z resztą braci z nad W ;sJy, 
Bugn i Niemna.

Pieśń, jak pieśń, ze serca btarze począ­
tek, do serc się gamie i uskrzydlona leci w 
świat, bo niemasz siły, eaby ją zdławioną 
zacieśniła i przykuła do miejsca jednego. —  
Nie pomogły nakazy rządowe, słabszemi od 
zwrotek cziesięciu okazały się represje po­
licyjne. Wtedy włauze zabiły grę atutem 
w  ich mniemaniu niezawodni m, postarały

się u areypasterza o zakaz manifestacji reli­
gijno - patriotycznych w  koścołach.

I kiedy w  Warszawie, zamykane oczy 
na sen wtaczysty, zostawiał arcybiskup Fijał­
kowski zebranemu koło łoża duchowieństwu 
wznosły testament („umiera ;ącym proszę 
i zaklinam was głosem —  trzymajcie za­
wsze z narodem, starajcie się jako pasterze 
ludu bronić sprawy wspólnej Ojczyzny i nie 
zapomina cie nigdy, że jesteście Polakami"), 
— to w  póttora nretsiąca później, rozsyłano 
z Kousystorza metropolitalnego w e Lwowie  
kuremlę arcybiskupa Franciszka Ksawerego, 
zabraniającą manfestacyjnych nabożeństw i 
śpiewania „pewnych pieśni nowych wątpliwe 
go nabożeństwa".

Kurenda wywołała wśród sfer patrjotycz 
nych, niesmak i odrazę, nie zapobtagła też by , 
najmniej manifestacjom religiśmym, które 
mnożyły się w  dalszym c!ągu.

Udział młodzieży szkolnej w  nich znacz­
ny Przyłapanych usuwa się bezwzględnie 
z zakładu. I tak we wrześniu j.861 r. wyda­
lono jednego uczna z gimnazjum w  Stansła- 
wowie, w roku następnym z gimnazium sam 
borskiego uczndw GJassa Wiktora, Jaslrzęb- 
SKiego Adolfa r Pietraszkiewicza Hipolta 
(późn'ejszego dyrektora szkoły Piramowicza 
we Lwowie).

Odncśnie do osmtatago roiszeizyło Na - 
miasta ctwo karę o tyle, źe zabroniło Pie­
traszkiewiczowi wstępu również dio g;m,ia - 
zjum we Lwowie, Przemyślu i Drohobyczu. 
Za namawianie kolegów do udziału w  nabo­
żeństwie usunięty został z gimnazjum tarno­

polskiego Stanisław Witkowski, a jeszcze gor 
szy los spotkał Teofila Gałuszkę z gimna­
zjum św. Anny w  Krakowie.

Aresztowany w styczniu 1862 r. za u- 
dział w  zakazanych śpiewach w kościele Ma- 
rjackm, odsiedział Gataszka karę ośmiodnio 
wego aresztu, by na wolność5 dowodzie* się 
wkońcu, że jednogłośną uchwałą konferencji 
szkolnej został usunięty z zakładu.

Zdarzało się czasem, źe ścigana policyj­
nie pieśń rozbrzmiewała z kilkuset piersi na 
ofejaInych szkolnych nabożeństwach. Po­
dobny wypadek zaszedł w  dniu 15 lipca 1861 
roku, gdy młodzież wyższej szkoły realnej 
we Lwowie zebrała się na mszę z okazj; za­
kończenia roku szkolnego. Po nabożeństwie 
wszczął się w  kościele ruch podeń zairy, jak­
by przygotowanie do czegoś. W śród grona 
nauczyotalsktago zapanowała konsternacja. —  
Wyprowadzić nie można było młodżezy z 

1 kościoła, bo nic odszedł jeszcze kap’an od 
ołtarza, a zresztą zanim osłupiały dyrektor 
i profesorow 'te zorientowali się w  sytuacji, 
już hymn „Boże coś Polskę" rozebrzmial 
na ćlobre. W  manifestacji wziął udział rów­
nież celebrujący mszę katecheta Ics. W  cna;? ty 

jPiefeeki, o czem zgorszony dyrektor zakla- 
fu Kunerth A doli iak w swei relacji donosi' 
Namiestnictwu :

(C. d. n.),
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Zakłady Hanzy cechowała dobra organizacja, 
ścisłość w  służbie i punktualny obieg kursów po- 
słamozyicU a co za tein poszło, syrrtpa.ja Ludności.

ijdy  w r. 1Ś51 założył państwowe niejako 
ktirsa pocztowe przybyły z  Włoch d!o Niemiec 
Rogger deila Toire- Tatsisis*) nadworny łowiczy 
Fryderyka ILI., powstały rychło tarcia na tle 
konkurencji i przybierały z  biegiem Lat coraz to 
(yardzie} ostre formy.

W  r. 1598 siedział schwytany przez Taxisów 
w Kolonii posłaniec Fi ainkfurtu Le Clera 44 tygo­
dni w więzieniu i dlżwigał pr?ez pierwszych 7 
tygodni ciężkie okowy.

O wiele gwaitowriejisEa wa'ka' wrzała przez 
wiek przeszło cały na terytoriom Żuł iiv, gdzie 
królowa Marja zabroniła (r. i 5.11) posłańcom 
miejskim przewozić listy za granicę bez poprze­
dniego zezwolenia generalnego pocztmistrza.

Gońcy miejscy rozwinąwszy tymczasem przed 
Siębiorstwo, zaprowadziwszy ulepszenia, nie re­
spektowali zakazu., lekceważyli wyrzeczona (r 
1566) groźbę tortur, co więcej, wzrósłszy w  sży 
uderzyli wstępnym bo>em na zakłady Taxisa. —  
Posłańcy Antwerpii zatrzymywali po dTo Lze trans 
porta Taxisów, zabierali paczki listowe i kores ■ 
pondeneje, przeznaczone dla wnętrzai kraju. Taxis 
uciekł się pod opiekę władzy .namiestnik Żuław 
skazał winnych na wygnanie i dał tem hasło (r. 
1659) do ogólnego powstania ludności, która 
Zbiegłszy się tłtHiHiic przed ratusz, zniewoliła 
groźbą władze da odwołania wyroku banicji. —

Wezwano interwencji v '0'ska; liczne oddziały 
wkroczyły w wsury Antwerpii i zmusiły mie­
szkańców do uległości. Poa osłoną siły zbrojnej 
przystąpiono do doraźnego sądu. Pięć ofiar ska­
zanych na śmierć przez powieszenie, zagasało 
fmię swoje na kartach pocztowej rewoŁucji 
Żuław. —

W  tym samym czasie ir.iały miejsce starcia^ 
pomiędzy zakładem Taxisów, Gdańskiem i Polską 
z jednej, a elektorem zgorzelickim (brandenbur­
skim) Fryderykiem Wilhelmem z drugiej strony. 
Ten ostatni?’ przystąpił w r. 1646 dk> zaprowadzi - 
ufa) własnych kursów konnych, a korzystają 
z  chwilowej niemocy, borykającej się nieprzyja­
ciółmi Rzeczypospolitoi Polskiej począł jospoda- 
rować po graniczących z jego posiadłościami ob­
szarach, na których połmłli sł.tżbę częściowo po­
słańcy Taxi«ów, a głównie posłańcy hanzeadyccy 
czwartego okręgu z siedzibą w  Gdańsku. W  r. 
1653 uwiadomił Fryderyk Wilneltn Gdańsk o u 
urządzeniu braniborskiej poczty i zaźrdai zwinię­
cia gdańskich stacji na pomorskim szlaku. Gdańsk 
odmówił temu żądaniu. Fryderyk zwrócił się do 
króla* Jana Kazimierza wyzyskując sytuację po- 
lityczną uzyskał przy pomocy sprytnego swego 
rezydenta u dworu polskiego, Andrzeja Adersba- 
cha pomyślne dla siebie zarządzenia). Gdańsk 
uległ rozkazowi króla, zabronił atoli bramiborskiej 
poczcie wstępu w rrntry miasta!. Niezadowolony 
Fryderyk wymusił rormninie groźbami w czasie 
ogólnego wzburzenia: umysłów z powodu zbrojeń 
cara Alexego i zerwania seimu, umowę z Polską 
E 26. czerwca r. 1634, upoważniającą go do otwo 
rżenia własnego urzędu pocp^owęgo w  Gdańsku. 
Nie przeczuwała Polska na jakie narażała się 
niebozpieczestwo, poruczając swoje tajemnice

*) Protoplasta późniejszego możnego i boga­
tego rodłu książąt ’1 hum—Tuzisów, którzy po 
rozbiorze Polski przyszli w posiadanie także 
księstwa Krotoszyńskiego, w Poznański em, prze- 
jmaiczw.jgo obecnie na, parcelację.

pocztowe oticialistora elektora.! Otworzył dopiero 
Janowi Kazimierzowi oczy pocztmistrz miasta 
Gdańska Sałzisieder, popierany przez krćłowę 
Ludwikę Marję, przez katłderza,, przez general­
nego pocztmistrza polskiego Karola Montelupiego 
(Wilejogórskiego) i przez Taxisa. Król kazał 
wtedy otworzyć z końcem r. 1654 własny urząd 
pocztowy w Gdańsku i postawił na jego czole 
:aufauero dworzanina Franciszka de Gratta. Po 
długich dopiera zabiegach i usiłowaniach zdołano 
w czasie układu w Oliwie, zniewolić (Fryderyka 
Jo ustępstw. Mszcząc się na Polsce Obciążał jfej 
listy na swojem terytorium wyższemi opłatami i 
spaźriat ich przewóz, wyrządzojąc tem szkodę 
interesów amej ludności. Rozpoczęły się dalsze

tarcia i walki i chwytania posłańców, —  które 
spowodowały wymian tę ostrych not pomiędzy obu 
dworami. Po chwflowem uspokojeniu z„ wrzały 
spory na nowo na tle rozliczania opłat i innych 
materialnych korzyści i przeszły na epokę rzą­
dów późniejszych wGdbów Prus i Polski. —• 
W  pierwszych la Uch XVIII. stulecia .-urzedał 
ostatecmie rząd pruski swój dom pocztowy 
w Gdańsl u. N?e lada musiała b jć  atoli podraż­
nioną przy tem ambicja dumnego króla pruskiego 
Fryderyka, —  gdy tenże zarządzając sprzedaż 
(r. 1712) nie wahał się dodać na akcie uwagi . iż  
z temi szelmaira Polakami nie chce mieć nic do 
czynienia".

Odrowe mafźe^ifwa podstawa 
te iy z n y  n a r a d y .

ZWALCZANIE CHORÓB. — ŚW IADECTW A LEKARSKIE OBLUBIEŃCÓW PRZED ŚLUBEM. — 
CHRONICZNE CHOROBY I DZIEDZIC? NOŚĆ. -  GRUŻI ICA, LPOŚLEDZENIE UMYSŁOWE 

I EPILEPSJA. —  GROŹBA W YM ARCIA CAŁYCH POKOLEŃ I NARODÓW'.
(rs) W  Monachium odbył się kongres, k tó ry ) cami najzupełniej zdrowych dzieci.

"adził nad n aj skuteczniejszy m sposobem zwal- Również w  innych państw seb, nie tylko 
•zania chorób. Jede i z referentów —  lekarzy : w Niemczech, podnoszą się corass częstsze głosy 
■iGai projekt, ażeby każdy- młody małżonek z ł - za tem, aby strony, wstępujące w  zwiąjzdc mał- 
■owiązatiy był przed ślubem wylegitymować się ’ żeński, podlegali badaniu lekarza rządowego, nie 
irzed rodzicami przyszłej żony świadectwem le- ytko co do chorób płciowych, ale takie ze 
karsfciem, że jest wolnym od wszelkich chorób,1 yizględu na inne choroby, oddziałujące dziedżłcze 
‘włżiszcza! wenerycznych. Ta legitymacją jest nie, jak rsp. gruźlica, upośledzenie umysłowe, —*

bardzo potrzebna ze Względu na to, że wielu 
rężczyzn wstępuje w  związki małżeńskie, cier­

piąc na chroniczną chorobę, do której tak się iui

epilapsja itd. Zapobiegłoby to stwarzaniu już od 
kolebki niezdrowych i dileaaczane obciążonych 
generacji, co nieraz stało się przyczyna wygaś-

orzyzwyczaili, że indywidualnie nie uważają t e j1 nięcia całego pokolenia,' narodu, a nawet «zxsse-
■Nabości za stan anormalny, a przynajmniej nie pa, czego rajdrastyczniejszyn przykładem są
uznają jej szkodliwości. Wyrodz.ilo się też wśród liczne plemiona Indian w  Ameryce północnej, —<
profanów utarte mniemanie, że mężczyźni nawie- które zwolna) wymierałą.
izeni cierpieniem płefowem mogą jediiak być oj-   ■■■■•*

Tu!an!kham@r: ld^n*ynny z bJbJJi- 
nym Józefem!

ŚM IAŁA HYPOTFZA AMERYKAŃSKIEGO UCZONEGO

(J. R.). Słynny faraon Tutaińdiamen dlaje znowu 
powód do świeżej scnsaMi. Amerykański egipto- 
'og prof. bel8tovic wyraził w  artykule w  „New 
York W orld" mniemanie, jakoby Tutankliamen 
riie byf nikim innym, jak biblijnym Jóizefem 
w Egipcie; przytacza zaś na to następujące do­
wody: Tutankh anten był regentem w  Egipcie
w epoce 18 dynastii, której panowanie przypada 
na czasy Józefa.

Był on heretykiem: razkaizał przecie zatrzeć 
na egipskich malowidłach nazwiska rozmaitych 
bogów i w  ich miejsce wstawić nazwisko innego 
bóstwa, które niektórzy egiptołodzy czytali 
„Atel". Prof. Sełikovic twierdzi, że jest to fał­
szywe i że powinno się czytać „Adon" co po 
hebrejsku znaczy „Bóg". Według biblii, został 
Józef, który .umarł "^aląc 110 lat, ^abalsasn "Warny 
i złożony do sc.rkofafcu; przy wyjściu z  Egrp.u 
wziął Mojżesz jego kości ze sobą. Uczony aane- 
■ WkańsSd przytaicza także pewne miejsce w  Tal­
mudzie, według którego rriał Józef po trzykroć 
vchować w Egipcie ogromne} wartości skarby. —  
Napewno —  mówi profesor —  był grób najbez­
pieczniejszym schowkiem. Tetn też dałby się w y­
li ómaczyć porządek Wi jadam skarby znaleziono. 
Żydzi mieli Jakoby w] pośpiechu zabrać tyłka'

kości, skarby zaś pozostawić ł usiłować ukryć 
dostęp do grobu

Jak więc widzimy, w  wy wodach swych 
opiera się prof. Selikrmc jedy nie im  pi -ypuszcize 
niach; w  Każdym razie twierdzenie amerykań­
skiego ogiptGoga „yskaiłoby bardzo na sile, — 
gdyby sarkofag luts-rkhaimenai okazał się przy 
otwarciu pusty, —

Talkże i wtedy hypoteza ta miałaby wszełkie 
ctrchy niezwykłej śmiałości. Gdyby w y iście ży ­
dów z Egiptu nastąpiło w wielldem pośpiechu, 
iak m w i biblia^ to nie motżn«bv było przy za­
bieraniu ciała Józefa! zwracać troskliwej uwagi 
na pomoy me zamknięcie wejść do grobowca; iak 
zaś wiadomo zostały' przez lorda Canta!rvona 
wszelkie zamki znaleziono nienaruszone

Ostatecznie zaś Jeśli chodzi o  samą osobę 
Tutainkhamena, to zostało na p  Gstawle różnych 
ruałowideł, zmaleziopyidh w  grobem cc stwierdzo­
ne, że może być mowa tvłko o mładociamym 
regencie, oraw-ie że o dziecku, iKxJczas .gdy Józef 
umarł w podesałym wieku.

Po ostatecznym otwarciu s irtaofagu bedzie 
sytuacja przedstawiała się jaśniej. Jedh-kowcd 
.nożna jiuż dziś prawie napewno ppwieozlcć, że 
o idontyiczmoiści Tutankhatnena z biblijnym Józe- 

1 fam nie może być wogóle mowy.
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Misi iiii!y ni§ ri£zf?Es w ŁtM
Przechodnie szuKają nadaremnie 

mogą traiić do
(h ) Londyński „Times" d jrosi, że ubie­

głej niedzieli panowała w Londynie niewi­
dziana już od lat mgła.

Kilkadziesiąt wozów tramwajowych za­
jęło się wskutek zbyt częstego jeżdżenia. 
Kościoły i kina byłv zunelnie nuste. W  wielu

swoich domów. —  Policjanci nifc 
Komisarjatu.

dzielnicach agenci policyjni zabłąkali się 
w mgle i nie m jg.i trafić do komisarjatu. 
Pewna grupa wyciecz owców, która wybrała 
się na match footbalowy, przes edzieli całą 
noc w samochodzie, na środku uhcy, ponie­
waż szofer zgubił się w mgle.

Odysieja opuszczonej mężatKi.
Znalazła męża po dziesięciu latach posyuKiwań,

(b ) „Petit Journal" donosi z Noweg.
Jorku o niebywałym fakcie wytrwałości r.iaN 
żeńskiej. O d  dziesięciu lat Henryka Fii.r- 
man szukała iwojego męża, który ją opuścił.
Objechała cały świat i rie znalazła go.

Dopiero niedawno spotkała go na pią­
tej ulicy w Nowym Jorku. Na widok męża 
dostała Henryka małego wstrząsu nerwowe 
go, a'e nie straciła zimnej krwi i wziąwszy 
mężulka pod lamię, zaprowadziła go do naj­

bliższego kombarjatu policyjnego, oskarżając 
go o ucieczkę i żądając odszkodowania 
i kaucji w kwocie IGuO dolarów.

Konstanty Flierma.i jest z zawodu ar­
tystą i kojekcjonerem. Posiada znaczny ma­
jątek. Na początku wojny opuścił swoją żo­
nę w Holandji. Oświadczył wteJy, że nikt 
nie może go zmusić do pożycia z żoną, ale 
gotów jest służyć jej pomocą materjuLną.

EEiha morderstwa aa  placu Karola 
w Wiedniu-

OBDUKCJA ZW ŁOK BERTY GE1SLŁR. —  KAROL BFRGMEISTEK ODDANY SADOM PAŃ ­
STW OW YM . —  CBROlSCA MORDERCY. —  JEsZCZE JEDEN EPIZOD.

(? ) Obdukcja zwłok Berty Oeisler wykazała), 
że morderca zactai jei głęboką ranę sztyletem 
w szyję; róż  przeciął główną żyłę i ześlizgnąw­

szy się, zranił górną część płuca. Na wardze było 
lekkie zadraśnięcie, 'pochodzące stąd, że mor­
derca dłonią zastunii usta swej ofierze, aby nie

krzyozaia, przyczem mocno zacisnął pałce swą 
na jej wargach.

Karot Bergimekter oddany został sądojwi kar­
nemu. Obrony jego poelfął się adwoka, dT. 
Rosenfeld.

Jeszcze jeden epizod wychodki na Jaw. Karol 
Bergmeister po kąpieli w zafcladzie „DyaMaOad-* 
i wyekwipowaniu się, udał się do hotelu W dru­
giej dzielnicy; tam zameldował się jako student 
z SaiolMtrga Karol Ektmont. Pokojówka hotelowa) 
pomogia mu natajutrz rano zmienić opatrunek, —t 
DrżaJ pt żytem na caiom cieie. Gdy pokojówka 
zanytalai. czemu dnży. raiia nie jest bowiem tak 
Zfiaaeird, odpowiedział, że nie może patrzeć na 
krew. Zapytany, skąd pochodzi rana, odpowie­
dział. że zarziłął się ostrym nożem w  palce. —< 
Zdenerwowanie jego było tak widoczne, że to 
zwróciło uwagę słuztjy hotelowej.

Tajimaioa zaiHu 
w Bapalsfc

Sz llifr le t lu d z k i  p o d  p o d ło g ą
(b ) W  czas c prac nad Durzeniem z=imku 

w Bagnalet we Francji, należącego do nie­
jakiego Girardcta, muszki tera królowej za 
czasów Ludwika XIV, znaleziono onegaaj 
pod podłogą wielkiej a di część szmeie;u, 
pochodzącego prawdopodobnie z wi~ku 
XV.I-tego, Czaszka jest caia, szczęka po­
s ia d a  wszystkie zęby, bardzo piękne. Zna­
leziono też część kręgosłupa i niektóre inne 
kości.

ULDERICO TEGANI.

Próżny te t.
N o w e i a .

Przełożył z włoskiego L. St.

(Dokończenie.)

Czy mogło się kiedy co zmienić w  jego 
życiu, tak pogodnie metodycznem i jednostaj- 
nem? Nie, zaiste nie i Marietta ucieszyła się 
widząc to w  owym wyjątkowym dniu, w  któ­
rym spełniło sie przeznaczenie biednego sta­
rego wazonu. Nie. Poczciwy człowiek wcale 
się tern nie dręczył i nic nie powiedział, na­
wet jej nie zganił, jej, która by ła bezpośrednią 
przyczyną tego nieszczęścia. Fokazała mu 
czerepy, z obowiązku i aby uniknąć wszelkich 
wątpliwości, poczem ie wymiotła powoli, pod­
czas gdy on jadł spokojnie zupę.

Tak skończyło się wszystko i teraz nie 
było już tam nic w  tym kącie i nikt o tern wię 
cej nie myślał. Zacny, pocieszny człowiek ten 

,-Dan De Carli, ale bo też z powodu stłuczone­
go wazonu...

Dla biednego, starego wazonu, który nie 
- miał w  sobie nic nadzwyczajnego, nie było 

zaiste warto wyrzekać się kawy, cygara i 
dziennika. I poczciwy urzędnik nie wyrzekł 
się tego. Wypił powoli kawę, wypalił cygaro, 
przeczytał dziennik, trwało to wprawdzie 
•roc.hę dłużej, niż zwykle, ale widocznie był 
nieco roztargniony. Coś musiało go zajmo­
wać, nie miał też zwykłego apetytu, to i z 
pewnością- ale może nie czuł się zupełnie 
2.1 rów.

•tfsul od stołu, jak zvyk k  i poszedł do

Iswego pokoju, jak to zawsze czynił, podczas 
gdy Marietta zajęta była swemi czynnościami 
w  gospodarstwie. Nie, nie by ło widać żadnej 
zmiany, albo prawie żadnej. Przechadzał się 
po pokoju wzdłuż i wszerz, między łóżkkni 
a komodą, jak zwykł lo czynić codziennie i 
wyszedł na balkon, by stanąć na słońcu i wi­
dzieć kwiaty w  ich małych, zgrabnych wazo­
nikach.

Tam, w  ciemnym kącie przedpokoju, nie 
bvło już owego wielkiego wazonu, ale kto 
wie, czy on jeszcze o tern myślał, podczas 
gdy7 świeże kwiaty witały go dukoła swym  
czarownym powabem. Była to jego zwykła 
przyjemność o tej godzinie i nie było zatem 
żadnej zmiany ani w jego domu ani w  iego 
życiu.

Wziął znów cygaro, kapelusz i laskę. Od­
czuwał potrzebę wyjść z domu, jak codzien­
nie o tej samej porze.

Otworzył drzwi, zamknął je za sobą i w y  
ciągnął rękę do zwykłej pieszczoty powolnej, 
miękkiej, delikatnej. Ręka jego jednak napot­
kała próżnię i cofnął się z nagłym przestra­
chem. Nie było tam już nic w  tym kącie, o- 
prócz cienia, cierna, który •wydawał się bar­
dzo gestv, prawie żałobny, jak miejsce opnsz 
czone przez osobę zmarłą.

Przybliżył znów rękę, lekko drżącą. Zda­
wało mu się rzeczą niemożliwą nie czuć zim­
nego dotknięcia chropowatej powierzchni. 
Spojrzał i nieokreślona trwoga scisnęla mu 
serce. Stał jak przygwożdżony na progu. Nie 
mógł uczynić ani jednego kroku, ponieważ nie 
mógł wykonać owego gestu rytualnego do 
którego od tylu lat byl przyzwyczajony. Mu­
siał bezwarunkowo pogłassać swój star«żyt- 
nv wazon, a tego starożytnego wazonu już

Itam nie było. Było zatem zbyteczne iść dalej.
Znajdowało się t«m zwierciadło, które go 

oczekiwało z ufnością, na swej złoconej kon- 
zoli, byłoby mu jednak niemożliwe zbliŻ37ć się 
do niego, nie pogłaskawszy wprzódy owego 
starego wazonu. W zywało go ku sobie, z od­
dali, wysokie zwierciadło ozdobne, a droga 
ku niemu była dla starego urzędnika nie do 
przebycia, skoro pierwszy krok był zamknię­
ty próżnym grobem.

A owe cztery obrazy r.a ścianach witały 
go pięknym uśmiechem. Widział je, widział je 
bardzo wyraźnie, ale nie mógł im odpowie­
dzieć pieszczotą, nie, nic mógi im żadna mia­
rą odpowiedzieć pieszczotą, albowiem byłaby 
to krzywda dla owego starego, drogiego mu 
wazonu, którego już nie było. Drzwi wiodą­
ce do schodów były tak blisko nieg®, a jednak 
było mu wprost niemożliwe przebyć tę krótką 
przestrzeń.

Nie. Cały przedpokój miał jakiś wygląd  
ponur j>- nowy, budzący trwogę, ponieważ ów  
kąt wyglądał dziś inaczej, ponieważ ów' ty­
siącletni wazon zginął. I cały dom i całe życie 
przybrały teraz wygląd nowy, budzący trwo­
gę i ponury, przez ową śmierć, która oznacza­
ła nieprzezwyciężony kres w  losie rodziny. 
Wszystko rozpadało się wraz z zgubą tego 
przodka. Porządek rzeczy bjd wywrócony, a 
z rdm rozbijała się wszelka racja życia.

Wznosiła się nieprzebyta zapora na o- 
wym orogu, w  tr^gicznem, pełnem grozy mil­
czeniu tych rzeczy nieruchomych i człowiek
nie mógł jej przezwyciężyć.

*  *  *

1 nikt nie dowiedział się nigdy, dlaczego 
urzędnik rachunkowy. Antonio Carli ode­
brał sobie życie
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V  nieustannem dążeniu do mo£‘iwie najwszechstronniejszego rozwoju pisma, 
staramy się w  interesie szerokich -zesz naszych p. t. czytelników stale gromadzić we 
„Wieku Nowym " jaknaiw:ęcej informacji, wiadomości i ilustracji ze wszystkich dziedzin 
życia polskiego i zagranicznego.

W  dążeniu tem pragniemy nie tylko stanąć na wysokim poziomie przedwojennym, 
ale pójść jeszcze poważnie naprzód i wykorzystać dla pi sma najnowsze zdobycze techniki 
zwłaszcza graficznej.

N a drodze do tego udoskonalenia pisma i przysporzenia czytelnikowi naszemu 
dalszych korzyści i wrażeń, robimy dzisiaj poważr.y krok naprzód, ofiar ując

PT* BEZPŁATNIE
w  każdą sobotę od 25. b. m. począwszy dodatek tygodniowy:

KRONIKĘ ILUSTROWANĄ
w  rozmiarach 4 stron „Wieku Now ego", a zawierającą wszystkie wypadl i tygodnia 
w  Polsce i zagranicą w doskonałych rycinach tłoczonych na ilustracyjnym papierze, 
Kolorowym drukiem.

Czytelnik „W ieku N o w ego " otrzyma więc w  keżdą sobotę

ZA ZWYKŁA CE KU -®U
normalny numer o treści ciekawe] z ilustracjami techniką rotacyjną oraz 4 strony pisma 
ilustrowanego techniką specjalną na specjatnym papierze.

Baz względu na bardzo znaczny koszt wspomnianej inowacji, ofiarujemy naszym 
p. t. odbiorcom ten nowy tygodnik ilustrov'any bez żadnej* dopłaty, pragnąc bardziej 
jeszcze zacieśnić serdeczne węzły, łączące nas od ćwierćwieku z naszymi czytelnikami

i  mm i Pa lila.
T0vnT5?sx lito Kaator d a A n M .
(d.) Po godzinie 12 w  południ© nadeszła 

telegraficznie wiadomość z Warszawy, że 
Pan Prezydent ułaskawił tylko Andrzeja 

Kantora,
to do którego wykonanie wyroku ma być 
wstrzymane. O tem zawiadomiono Kantora, 
ttóry z piaczem przyjął ułaskawienie, obie­
cując. że już nigdy w  życiu nie pójdzie na 
rabunek, chociażby 'kto ofiarował mu stertę 
pieniędzy, nawet tak dużą jak lwowska ka­
mienica.

Również zawiadomiono w celi Pyszkanta, 
te prośba jego o ułaskawienie nie została u- 
wzgledriiona. Toteż Dyszkant zalewał się 
łzami, a po wyspowiadaniu się na śmierć 
przed gr. kat. kapelanem więziennym ks. 
Al. Hreborowiczem,

rzucił się w  kąt celi, 
gdzie usiadł na podłodze i wył jak zwierzę, 
dostając wprost pamięszaira zmysłów. Był 
to bardzo przygnębiający widok zwłaszcza, 
że w  celi tej stał na środku 'jedynie stół z 
krzyżem, obok którego paliły się dtwie świe- 
pe. Na pożegnanie delikwenta nikt z rodziny 
jego tri© przybył Jó Lwowa. Nie przybyła 
też żona z dwojga dziećmi, która ustawicz­
nie z nim awanturowała się, że — jakkolwiek 
jjest bogaty —  prowadzi rozbójnicze życie. 

Tymczasem na ulSicy Kazim ierzowskiej 
przed gmach mn więzienny: i 

zgromadził sie olbrzymi tłum ciekawych tak.

wił się prokurator Giirtler oraz sędziowie 
radcy Malicki, Mihaily i W tószyński

O godz. 1 minut 5 racca Malicki ogłosił 
jeszcze raz wyrok o mającem nastąpić roz ­
strzelaniu Dyszkantai W  tej chwili pod e- 
skortą wojskową i policyjną przyprowadzę -  
no Iwana Dyszkanta. Na miejscu stracenia 
ks. Hrelauowrcz pogładtził go po głowie 
i dał mu do pocałowania kizyż.

Gdy Dyszkant stanął pod murem nie po 
zwobJ zawiązywać sobie oczu. Zobaczyw­
szy jednak formowanie się oddziału żołnierzy 
c*o strzału1, odwrócił się i rzekł: „strilaite W 
p ie c z Z w ró c o n o  mu uwagę, że tak strzelać 
nie wolno, prosił więc o zavdązanie oczu je­
go własną chustką. Po chwili jednak przy­
stąpił do niego dozorca więzienny i zawią­
zał mu oczy czarna chustą.

Na dany zrak szablą przez oficera padła 
salwa. Strzały były celne, bo Dyszkant usu­
nął się pod mur w  pozycji sadzącej. Lekarz 
więzienny dr. Haisig stwierdził śmierć, a o- 
bccni w  milczeniu opuścili miejsce egze­
kucji. —•

Następnie zwłoki Dyszkanta włożono db 
sórcnowej trumny i trupiarką przewieziono 
do anatomii. —

fgADg&ANS. A
■ t : a d  x i  1 zt.

Ił la abonentów znaczny opust — Z n an a  P y g ła -
m e t  w i  r - k a s anlcz.ia R estauracja
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że porządek musiała utrzymywać pbsza 
i konna policja, aby nie został zatamowany 
ruch uliczny. Do wnętrza gmachu wpuszczo­
no bardzo mało osób, je*tynb ze sfery poli­
cyjnej, sądowej i d/.:entókarskiej.

Wewnątrz gmachu nad porządkiem czu­
wał osobiście dyrektor więzienia insp. Majew  
ski, asystencją wojskową zaś komenderował 
szef bezpieczeństwa przy Komendzie placu 
kapitan Romański.

Miejsce stracenia.

Egzekucja odbywała się w  wąskim za­
ułku drug;ego podwórza więziennego, do któ­
rego policja stanęła szpaiarem, a za nią ugru 
powali się widzowie. Na sąsiednich murach 
i dlachach zebrali się ci żadni wrażeń, któ­
rych nie wpuszczono do wnętrza gmachu. 
Nad tymi widzami dom'nował pewien komi­
niarz, który usiadł sobie na szczycić wyso­
kiego komina, jakby na fotelu. Zaułek ten, 
przeznaczony db egzekucji zamykała kornp? 
nja 40 pp. Naprzeciw muru, pódl którsun sta­
wia się straceńców, ustawiło się ośmiu żoł­
nierzy, z gotowymi do strzału karabinami, 
podi komendą oficera. Uwagę obecnych zwra 
cał mur, obecnie świeżo ceglani* zamurowa­
ny, gdyż wskutek licznych egzekucji od kul 
karabinoiwycli w  tem nrejscu powstało duże 
zagłębienie w  postaci człowieka i zacho­
dziła obawa, 2e kule mogą przejść na wylot.

Przed aodziną pierwszą na miejscu z Ja­

H9EIH KMINIi
znacznie powi«}ksz< r.y i obficie zaopatrzony — 

pod znaną firmą

\ I 0 Q L
L ^ ó u s  —  J a g l e l t e i ^ s K a  0

polo —:
I f  f i  palone i surowe w różnych ga-
l » W  wt* H tunl.ach oraz ’U»*ikomito mie­

szanki odpowiednio dobranych kaw.
U B O D A  W  chińskie, — rosyjskie i 
■ T S i K E e n  U ceylońskie.

CZEKOLADY
holenderskie w pakietach i 
na wagę.

T o m e rw r, Dęllkeisim
i  Q0 o c e  p s i a d n i s w e

oraz g ł ó w n y  sk ład  win włoskich, 
francuskich i węgierskich. 308

Niżsi p racaw ricy  poczt, i telegraf.
urządają wsDÓlny O p S a t e J i  dnie 24. I. br. 
o godz. 7— 9, zaś na dochód własnego domu 
t a r i e c s n s f c  5C & foaw «$  po godzinie 9 tej, 
przy uilcy Mickiewicza 1. 28, „S ka ła ". —  
W -tęp od osoby 2 zł. 50 gr., zaś dla PP . 
Akademików 1 zł. za okazaniem legitymacji.

11378 , ' IO M IT E T .
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N i S T f P N T
PROGRAM

t lmmmmi i

jednoeerjow} -ir_ ' -at wstr—isającycn moi. miow, które budzą podziw dli. v,ykonawiów, a stają^ 
s.ę źródłem potężnych emocyj. — Zupełna w tym kierunku nowość. Cudj przyrody.

dy^imytfc ps aptekach
(d) Od dłuższego czasu jacyś nocni zaba- 

wowicze, czy w  stanie podpitym, czy też dla 
jakiegoś sportu, dzwonią w nocy do apteki 
„Pod złotym orłem" p. Sładow skiego przy ul. 
Halickiej 1. Ib, poczem znikają zupełnie, lub 
też z daleka przyglądają się, jak dyżurny ma­
gister, wstawszy z łóżka, szuka tego, który 
potrzebuje pomocy aptekarskiej. Ubiegłej no­
cy fakt takiego daremnego dzwonienia do tej 
apteki był aż siedem razy powtórzony!

W ybryk taki owych panów, mających się 
za dowcipnych, zasługuje na jak naiostrzeisze 
napiętnowanie. Nie zdają oni sobie nawet 
spr iwy, jak swojem żakowstwem nękają dy­

żurnych magistrów, którzy po całodziennej 
ciężkiej i odpowiedzialnej pracy przecież ła­
kną możliwego spoczjnku, gdy tymczasem 
bezpotrzebme są wyrywani z łóżka i w błąd 
wprowadzani co do niesienia pomocy w  w y ­
padkach nagłego zasłabnięcia. A  gdy się zwa­
ży także, że czasami nocne służby pełnią ko­
biety, to budzenie personalu dla żartu i wybry  
ku świadczy tylko o zupełnym zaniku etyki i 
braku względów u tych panów dla ciężko pra 
cujących aptekarzy.

Podobne dzwonienia praktykowane są i 
do innych aptek, toteż pożądanem jest, by Ko 
menda policji poleciła posterunkowym zw ra­
cać baczniejszą uw age na takie wybryki i od­
nośnych dowcipnisiów sprowadzać do komi­
sariatów, aby ich następnie można pociągnąć 
do ukarania.

P rz y m u s o w e  w ę d ró w k i u e ie n ic  
n a  W ys o k i Z a n tsk .

(rs) Stusame narzeka szeroki ogół rodziców 
we Lwowie ttst obowiązujące w  szkołach nabo­
żeństwa w kojciołach w porze zimowej, w czasie 
których dzieci przeziębiają się i zapadaj? ciężko 
na zdrowiu. Nabożeństwa te należałoby odpra­
wiać w kaplicach szkońnych. Donoszą nam jednak 
także o sprawie innej, o wiele bardziej godzącej 
w zdrowie i tężyznę młodzieży szkolnej. —  Oto 
w seminariach żeńskich, w  myśl pooobne progri 
mu nauikow ego, wprowadzono „gry  i zabawy" 
w ten sposób, że poświęcono im 1—2 godziny 
tygodniowo, ale popołudniu. W ięc nauka kończy 
się o godzu wpół do 2-gioj lub wpół do 3-ciej 
p:'jprt„ a już o 4 rodź. mają być ucz en i ce znowu 
w zakładzie, skąd mają udaić się wraz z nauczy­
cielką na odległe boisk,), hjb na przechadzkę. — 
W  lede jest to rzeczy wskazaną i możliwą, lecz 
cóż dzieję się w zimie? Uczenicc, nawet dość 
blisko szkoły zamieszkałe, mają czasu półtora 
godziny na drogę do domu. spożycie obiadu i po­
wrót do. szkoły (gałoocm). Ze szkoły parami 
maszerują wśród ciemności egipskich na... Wysoki

ZameJc, Tam naturalnie jest cierrmo, strasznie i
niebezpieczne, więc następuje powrót narami i 
przechadzka kończy się ogólną galopadą do domu.

Dziewczęta masą ogromna-’ materiał naiirkowy 
do przerobienia dlaczego zatem 3 g(łdziunvm, już 
prawie nocny n spacerem naraża się uczenice i 
na niebezpieczeństwo i na stratę czasu, mewia- 
ckmio. Ze szKoły wracają panienki ov.-e późnym 
wieczorem samotnie do domu i narażone są na 
brutalne zaczepki ulicznych włóczęgów, a mogą 
nawet paść ofiarą demoralizacji wielkomiejskiej. 
Wieczorem, zmęczone 7-godn.inną nantką i 3-go- 
dziraną gonitwą, nie są zdolne do nauki, a w tuj 
lepszym razie muszą na nią poświęcić połowę 
nocy. W ięc znaczna część uczenie cierpi na ane­
mię. Przechadzki są konieczne ale nie w nocnej 
porze, posta-rać się o nie zresztą mogą rodzice, 
którzy córkom swym zanewnią opiekę. Na czas 
zimowy zatem należy stanowczo zanobiedz dal­
szym skutkom mądrego „programu" war­
szawskiego.

Aresztowany J  -in Dwernicki 
wlaścicie! Biara prywatnych de­

tektywów we Lwowi-e.

'g m m  i a s p e s s s c s E a

(&). Wczoraj rano po przesłuchaniu przez 
sędziego śledczego radcy Raitłci został odpro­
wadzony do więzienia niejaki Mykietyn, któ­
ry oskarżył Panczyszyna o dokonanie zama­
chu na Pana Prezydenta. Pańczyszyn jednak 
nral wykazać swoje alibi, a mianowicie, że 
krytycznego dnra miał przebywać w sana 
tortura w  Mikńliczynie.

Następnie wieczorem na polecenie radcy 
Rutki policja przeprowadziła rewizje i are­
sztowała: inż. Ignacego Kornhabera, radnego 
miasta Mafcsa Oiiasermana, właściciela zakla 
du rytowniczego ; fotografa Maksa Miinza o -

raz Jana Dwoniickleg-o, właściciela Biura 
prywatnych detektywów.

Pow'yż wjTiiieniołió ch odpraw adzono 
wprost do więzienia przy ulicy Batorego. —  
Nadto przeprowadzono rewizję w drukarni 
i mieszkaniu Ignacego Jagera, właściciela 
drukarni przy ulicy Sykstuskiej. Przodem 
stwierdzono, że p. Jager przebywa chwilo­
wo w  W ; rszawie i tam go w- ciągu nocy a- 
resztówano w  hotelu „Bristol"

Z powodu toczącego się śledztwa bliż­
szych szczegółów podać nie mniemy.

Z Rady miejskiej.
(rs) Przed przystąpieniem do poiządkii 

dziennego postawu na w-czorajszem posiedze- 
nui Raay miejskiej r. Plulipp wniosek w  spra­
wie

uregulowania ruchu uliczne* .
W e wniosku nagiym, który uchwalono, rada 
miejska w zywa magistrat, by uo a.ri 14-tu 
przyszedł na radę z odpowiedniemi propozy­
cjami własnerui, wzglęcnie w  porozumiem*’ z 
dyrekcją policji. R, Pisek podkreślił koniecz­
ność odpowiednich zarządzeń zwtaszcza na 
punktach krzyżowania się, np, u zbiegu ulic 
Janowskiej, Kleparowskiej i Kaźmierzowskiej 
i t. p.

W  odpowiedzi na to przewodniczący wi­
ceprezydent dr. Chlamiacz wyjaśnił, że za kil 
ka dni odbędzie się 

kon'erencja magistratu z dyrekcja policji 
w  sprawie uregulowania ruchu ulicznego pie­
szego i koiowego. Przyjęto pow/yższe oświad 
czcnie do wiadomości z tem jednak, że w kon 
ferencji tej wezmą udział dwaj delegaci rady 
miejskiej.

Przystąpiono do porządku dziennego. W  
drugiem czytaniu uchwalono wnioski w  spra­
wie stworzenia

funduszu budowlanego.
Nad referatem w  sprawie bezpłatnego od 

stąpienia w  gminie I.ewandówka Towarzy­
stwa Szkoły Lud. gruntu pod budowę 

domu Iudowezo 
wywiązała się obszerna dyskusja, w czasie 
której r. Marecki sprzeciwiał się uchwaleniu 
tego wniosku ze względu na grożące usunis-
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cle straży pożarnej. W  odpowiedz.! r. dr. 
Prochtucki zaznaczył, że buaowa dom.r tego 
jest konieczna ze względu na wzmożenie pol­
skości w  Lewandówce i zagrożenie jej przez 
Rusinów, którzy już mają tam swój dom ludo­
wy. Gios zabierali w  tej sprawie rr. sen. Tht:l- 
lie i ks. dr Szydelski. R. prez. Laskownioki 
przy tej sposobności zwrócił sie z apelem a > 
prezydjnm. ażeby zechciało z a ła tw i w po­
dobny sposób, jak sprawę domu ludowego na 
Lewandówce. także sprawę

takiego samego domu w  Sygniówce, 
i to w  najbliższej przyszłości, albowiem i tam 
dom jest róv>me ważny ula luuności polskiej 
ze względów narouowych i kultutainych. W  
myśl wskazówek rr. ks. Szydelskiego i Małe­
ckiego zmodyfikował referent swoje 
wnioski, z czego w j ndua dość znaczna burza, 
a brało w niej udział i zabierało głos naraz 
kilku radnych. R. Sudhof poukreśUl, że chodzi 
o darowanie gruntu Io w . Szkoły lud., czyli 
o czyn patriotyczny, a z pewnością nie ucier­
pi na tern straż pożarna. R. dr. MetszuJ sta 
wia wniosek o odroczenie tej sprawy i przy­
gotowanie dokładnych wniosków takich, z 
których zadowolone byłoby zarówno towa­
rzystwo Szkoły Lud., jak i straż pożarna. W  
rezultacie Rada sprzeciwiła sie odroczeniu tej 
sprawy, uchwaliła natomiast wnioski referen­
ta. Z kolei uchwalono tezolucję r. red. l . v  
skownickiego, domagającą się, ażeby radzie 
miejskiej przedstawiono jaknajpredzej wnio­
ski w  sprawie domu ludowego na Sygn.ówce.

R. dr. Próchnicki referował sprawę fin?n 
sowego poparcia dla Twa im. Piotra Skargi. 
Wnioski uchwalono w  tym kierunku, że gmi­
na zgłosiła przystąpienie do Tow. w  charakle 
rze członka wspierającego. Sprawę zamknię­
cia rachunków m. Zakładu opałowego za tok 
1923 referował r. Felsztyn, którą to sprawę 
załatwiono bez dyskusji.

R. Zawojski referował sprawę przyjęcia 
do wiadomości protokołów posiedzeń Wydzia 
łów funduszu einer. i.. II. i III., a wnioski jego 
nie napotkały na żaden opór ze strony ojców 
miasta. Gdy r. sen. litullie zaczął referować 
sprawę
budowy ziewu nad zregulowanym potokiem 

Pełtwi,
radni soc. wykazując brak zainteresowania tą 
sprawą, przenieśli dyskusję na tory prywat­
ne, opuszczając salę. Ku wielkiej wesołości 
zwrócił się przew. wiceprez. dr. Clilamtacz do 
r. llersztala z dyskretną uwagą:

—  Panie radco, to nie regulamin obrad, 
ale budowa zlewu. Szkoda wychodzić...

Wnioski referenta uchwalono przy bar­
dzo już zdekompletowanym i niekompletnym 
komplecie. Pozostałych 37 radnych uchwaliło 
jeszcze wnioski w  sprawie 

ubezpieczenia gminy od odpowiedzialności 
cywilnej

za wypadki uszkodzenia itd. z winy zarządu 
gminy, które to ubezpieczenie ma nastąpić w  
jednem z Tow. asekuracyjnych za sumę 10 
tysięcy złotych rocznie.

Następnie przewodniczący zamknął posie 
Ozenie jawne.

ZNIŻONE CENY m
Z N IŻ O N E  CENY — to nrawdziwa sensacja w czasach, gdy w szystko drożeje. Z taką Senjarją wy.tę* 
i, >opul<,rny kinoteatr .Fat norgana* (pi. Marjacki 10), mac ie ooniżając ceny w t ^u , a mianowicie: 

miejsce w  łoi/ kosztować oędsis zł ,50, perwszo zędne z . I ŻC1. drut.uiz.qdne 8J gr, trzeciorzęd 50 <.*» 
r ł - i  tri. pcw  ta pub iczuość s iiiekłamanem urs nisni, umoż iwi on b >wiem korzystanie z kinoteatru 
akie sfer ra niezamożnym, ■ .Falamorgana* v./rb,ti lobie u Publiczności dobrą m^ritę dzięki si >r n- 

uemu wybór wi swego repertuaru, w>. W.ctio, tvojjo ponadto tylko nowości, 318

S z p i lk a  w  b u łc e .
Połknął ją i%

(d ) Jakie porządki w  niektórych lwow ­
skich piekarniach panują, świadczy zastra­
szający faict, który wczoraj miał miejsce.

Oto Józef Krauuer w  swoim sklepie spo­
żywczym przy uL Kurkowej I. 7 sprzedaje pie 
czywo z piekarni Lljasza Gabla przy ul. Szpi­
talnej 1. 86. W  sklepie tym z domu Antoniego 
Szkauli, kapelmistrza 26 pp., zamieszkałego

-letni chłopiec.
przy ul. Kurkowej 1. 12, kupiono bułki, z któ­
rych jedną zabrał ze sobą do szkoły 12-Ietni 
syn Szkauiego. W  bulce była zapieczona 
szpilka. Ją to maty Szkauli połknął, a lekarze 
mimo energicznych zabiegów wczoraj nie zdo 
lali jej wydobyć, wobec czego stan życia 
chłopca jest bardzo groźny.
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now y Kiipzsa &&>i
Warszawa. (A W ) Dnia 20. bm. pod Bu- 

dzeradztm w  powiecie Dubieńskirn przeszła 
przez granicę na stronę polską banda dywer­
syjna. która podpaliła zabudowania folwarku 
Świacleń i zrabowała 4 konie. Wszystkie za­
budowania spłonęły. W  pół godziny po napa-

iS f dyw ersyjne!.
dzie przybyła na miejsce policja, piechota i 
jazda, lecz bandy już nie było. Usiłowała 
przejść na stronę sowiecką, została jednak 
odparta przez posterunki korpusu ochrony po 
grauicza. Banda uszła w lasy Nowomaliszeir.

Sojusz fosyjslo-
Umowa Rrsji 2 Japonją

L O N D Y N . (ĄW) ty tutejsz -h reła 'h
dyplomatycznych zawtrcic umowy rosyjsko- 
japońskiej stanowi sensację dnia. Ogólnie 
przyzn.-ią jej w h ld e  znaczenie, obawu-jąc 
si , że n i dalekim W s.bodzie przygotowuje 
s ę  rosyjsko japoń dco-chiński sojus skiero 
Wi-ny pr/iciw Europie ; Ameryce. T w  er d/ą 
tu, że Ro.ja stanie się tr eciem wielkiem 
mocarstwem arjatyckiem.

PEKIN. ( A J a p o n i a  przy p o d p ły ­
waniu > >dy japońsko Łowjeckiej z o bo -ią -

japs.isHo-cjiióKi'
stanowi sensację dnia.

z°ła  się warunkowo nie podpbywać proto­
kołu d r »tv c 7 a * ''B o rs a r . j>.

W a s z y n g t o n . ( a w ). j  kołach mi-
nislerum wojny i marynarki, l.tóre ze 
względu na sprawy daleki go tyschodu 
r rzemawisły za poi tyką poj.-dnariia z Rosją, 
uchodzi umowa rosyj ko japoń .ka za w  mo- 
cn enie stanowi-ka Ro-j* w  obozie i rztciw- 
nym [apon a, k'óra zależną by ‘a dotychczas 
od nafty amerykaniPkief, o iagm ła nie alcż- 
ność pr/y pomocy koncesji na Sacha inle.

PreE. niin!s:?ći& trrosliKIi E iw D rdia, że cń.-itj 
w sw dłaftla w ojny śwatsm e] ponoszą n a c jc n s ls c i  

n iem im y*'
(Telefonem od nasrego korespondental.

Warszawa, (z) W  sejmie pruskim doszło 
wczoraj do wielkich awantur. Powodem było 
oświadczenie prezydenta ministrów Braunsa 
i min. spraw wewnętrznych Scweringa na te­
mat winy Niemiec wywołania wojny świato­
wej.

Prez. ministrów pruskich oświadczył bo­
wiem, że winę załamania się siły Niemiec ood 
koniec 1918 roku ponoszą nacjonaliści, którzy 
podszczuwall naród niemiecki do wojny.

Jeden z członków partji ludowej oświad­
czył, że jest to rzeczą niesłychaną, ażeby pre 
zydent ministrów zarzucał swemu narodowi 
tak straszną winę.

Prez. ministrów Brauns ponownie

glos i oświadczył, że podtrzymuje sw ? »  
twierdzenie, iż rzeczywiście naród niemiecki 
ponosi wsoółwinę w  wywołaniu wojny świa­
towej.

Po rem oświadczeniu prawica na znak 
protestu opuściła salę posiedzeń.

Z kolei zabrał głos min. Sewering i oświad 
czył, że zarzucają mu zdradę stanu dlatego, 
ponieważ winę Niemiec w  wywołaniu woiny 
światowej przedstawił we właśclwem świe­
tle. Lecz aziś jeszcze podtrzymuje swoje 
twierdzenie, że cesarsko-wilhelmowska poli­
tyka w roku 1914, i jeszcze wcześniejsza, byłą 
powodem wojny światowej.
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rc przeciw»
Uchwały klubu „QIisla“ Haclsb na vzą2. - Rze­
ko na dezorganizacja admlolstrarlL - „Kiasi ‘ za­

strzega sobie we na rękę.
(Telegram  wltsny „Wieku N ow ego*).

W arszaw a (z) Na posiedzeniu klubu 
„Piasta" w  dniu 22 styczira

zapadły uchwały prrecl* rządowi.
Klub .Piasta" stwierdził, że przeprowa­

dzona ostatnio rekonstrukcja gabinetu, jak 
również zamiary wszystkich zmian w  admi­
nistracji są wyrazem

nacisku ua rząd 
ze strony niektórych stronnictw sejmowych, 
t inierokojonych teini zmianami, a nie wzglę­
dów rzeczowych. Wobec tego klub P iasta"  
tópowiedzfelność za rząd i jego działalność,

oraz za dezorganizację administracji
pozostawia zainteresowanym strounctwom. 
Klub, który stał i stoi na gnmc:e  interesów 
pańsi wa i niezależnie od charakteru rządu 
głosował zawsze za koniecziwściami państ- 
wowemi,

zastrzega sobie v olną rękę
w  przeciwstawieniu się tym poczynaniom 
rządu, które uważa, lub uważać będzie zi 
szkodliwe dla interesów państwa i rządu.

trzej pastwie ii M e t a i .  1w x 0W iJ . t r
(telefonem od naszego korespondenta).

W A R S Z A W A , (z ) Posłowie wykluczani ze Związku Chłopskiego w  liczbie 3-<
■ jrłosili S'— wczoraj do Piasta.

Sprawa ustawy o zaHujaler. wsIsHa.
Wojskowi odpowiedz alni za za^’ócenie spokoju. —  Nie mogą korzy 
stać z  kuchni właścciela. — Pracownie, bibljoteki i lokale wolnych

zawodów wolne od rokwizyc i.
(Telefonem od naszego korespondenta'.

Warszawa. (z) Podkomisja senacka, po- . rzeczenia władzy administracyjnej do sądu 
wołana do rozpatrzenia projektu ustawy o za wstrayn u;5 wygonanie tego orzeczeń'*, — 
kwaterowaniu wojfeka, ukończyła wczoraj ( Skreślono postanowienie o korzystaniu z 
swe prace. Dodano nowe postanowienia, w  kuchni właściciela mieszkania. Dodano, że 
my#n których wojskowi zakwaterowani odpo rekwizycja nie może być rozciągnięta na lo- 
wiecfcabn są za zakłócenie sooM u w  mie- kale będące pracowniami, b’bltoteJami i miej 
szkaniach. Zgodne z kodeksem wojskowym jscami pracy wolnych zawodów  
postanowiono, ic  odwołanie od kaniego o- , ———

P L A N  ORGAN1ZCAJI N A J W Y Ż S Z Y C H  
W Ł A D Z  W O JS K O W Y C H .

W arszaw a, 22 stycznia. (Pat.). Na posa­
dzeniu sejmowej komisji wojskowej poseł St. 
Dąbrowski zakończył swój referat o organi­
zacji najwyższych władz wojskowych. Refe­
rent przedstawił plan organizacji najwyż­
szych władz wojskowych. RząP wyłoni or­
gan specjalny, czuwający nad przygotowa- 
n em obrony narodowej we wszyistk ch dzie­
dzinach życia. Organem wykonawczym Rady 
obrony państwa jest sekretariat generalny, 
względnie cała Rada obrony państwa. W e  
wszystkich ministerstwach i organach rządo 
wych istn:eją organizacje zapoczątkowane, 
rych zadań em jest objąć odpowiednie dz:e- 
dteiny życia w  razie wybuchu wojny. Komu­
nikują się one z generalnym • sekretai atein 
Rady obrony panstwra. —  Ministrowi wojny 
podlega z jednej strony szef sztabu generał., 
z drugiei generalny inspektor armji przyszły 
wódz naczelny. , i ,

LO T NOCNY NAD W ARSZAW Ą.

Warszawa (AWT. Dwaj piloci wojskowi Ka­
lina i Szałas dokonali wczoraj pierwszego 1p *u

nocnego nad Warszawa przy Sw ietle 4 re flek to 
rów Lot trwał 15 min. i zakończył się po­
myślnie.

KRWAWE DEMONSTRACJE BEZROBOTNYCH 
W  KOWNIE.

Moskwa 22. stycznia (Pat). Wedle doniesienia 
i  Kowna w związku z zamiarem kowieńskiego 
sumorządu miejskiego skrócenia czasu pracy przy 
robotach publcznych gdzie zajętych jest 700 ro­
botników ccletn dania pracy jeszcze 300 bezro- 
hetnyin robotnikom, robotnicy na znak protestu 

j porzucili prace i udali się przed gmach samorządu 
j miejskiego gdzie jedi.ak poLcju powitała ich salwą 
karabinów. Wedle danych urzędowych dwie oso­
by są ranne.

O DPOW IEDŹ PREMJERA GRABSKIEGO  
NA ZARZUTY.

(Telefonem cd naszego korespondenta.)

Warszawa, (z) M£n:ster Grabski oświacf 
czył, że ze względu na szereg zarzutów, pu­
sta wionyclę mu w  ciągu dyskusji ua komisji 
budżetowej, złoży członkom jej odpowiedź 
natychmast.

M

o  i r a d : © i e a ! r z e .

Jernard Sha . , znakom ry angielski pt w i  
iramatyczny przygotowuje sztunę dla raujo* 

teatru.

DOKOŁA KONFLIKTU GDAŃSKIEGO.

Gdańsk. 22. stycznia. (Pat) Na wczoraj- 
>zem posiedzeniu Sejmu geańskiego toczyła 
uę w  dalszym ciągu dyskusja nad deklaracją 
śenatu gdańskiego. Pierwszy zabrał glos po- 
êł kl. polskiego dr. Moszyński. Mówca stwicr 

Jził na wstępie, że wybryków z polskimi 
skrzynkami pocztowymi dopuścili się urzędni 
-•y Senatu przy milczącym udział" funkcjona­
riuszy doI c. Dr. Moszyński w  obszernym 
wywo zie uzas&rnia wkońcu prawne stano 
visko Polski w  tej praw ie , operaąc  się na 

odpowiednich postanowieniach traktatu wer- 
ialskfgo, konwencji paryskiej i umowy war­
szawsko.

Odpowiadając na wywody poszczególny cn 
mówców, a zwłaszcza na wywody dra M o­
szyńskiego, piez. Sahm złożył krótkie o- 
świadczenie, w  którem m. i. zaznaczył, że 
w deklaracji świadomie nie wyrazd potępie­
nia dla spra vców incyde..ni, ponieważ do­
tychczas n'e stwierdzono, aby czynu tego do 
pirścilt s:ę obywatele gdańscy.

W  dalszym ciągu Sejm oświadczył, że prze­
proszenia rządu polskiego za ten incydenet doko­
nał tylKO z tego powodu, poiceważ incydent ten 
zaszedł na terytorium gdańsk:em. Wkońcu zazna­
czył, że umowa warszawska w sprawię poczto­
wej nie może wchodzić w grę, albowiem orzecze­
nie wysokiego komisarza, na które Gdańsk się 
powołuje jest późniejsze. Pos. dr, Panecki woła; 
„Podług pana zatem, umowa warszawska jesf 
zniesiona". Na to prez. Sahm: „Nie, w każdym 
razie nie przez nas".
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N A R A D Y  M A R SZA ŁK A  P IŁSU D SK IE G O  
Z  **R EZkD ENTEM  RZŁPLITEJ.

Warszawa, (A  W .) Wczoraj w  Rełwedc- 
rze p- Prezydent Riplitej odbył naradę, z mar­
sza, kiein Piłsudskim w  sprawie naoaita or­
deru „V,rtuti M łitari" IV. klasy.

(rs) Do Lw ow a nadeszła wczoraj z Mera 
nu telegraficzna wiadomość o nagłym zgonie 
na uuar serca przebywają^, co tam na kuracji 
dyrektora miejskich Zakiauow elektrycznych 
we Lwowie mż. Józefa 'tomickiego. Nieocze­
kiwana ta wiauomość wstrząsnęła do głębi 
wszystkimi, którzy znaii zmarłego, jego Ła­
si ugi i oliainość w  pracy, oraz zalety charak­
teru,

Śp. Józef Tomicki pochodził z poznań­
skiego, a urodził się w dniu wyouchu powsta­
nia styczniowego, tj. 22. stycznia io63-go ro­
ku. Szkoły ukończył w  Wieikopolsce, a do 
Lw ow a przybył w  roku 1894. jako inżynier 
zakładającego w  naszem mieście elektryczny 
tramwaj Towarzystwa Siemensa. Kiedy w  
rok potem wykupiło miasto kolej elektryczną, 
został śp. Tomicki zamianowany naczelny ni 
dyrektorem miejskich zakładów elektrycz­
nych, które prowadził dotąd bez przerwy. Je­
go pracy, inwencji i pomysłowości zawdzię­
czać należy rozszerzenie sieci tramwajowej 
i światła elektrycznego w  mieście.

Sp. dyr. Tomicki był człowiekiem nie­
zmiernie prawym, zasad postępowych; w  sto 
sunku do jrersonalu był z jednej strony prze­
łożonym surowym i sprawiedliwym, równo­
cześnie jednak był człowiekiem, który starał 
się o utrzymanie najlepszego stosunku z pod­
władnymi. Dbał m. i. o to. by pracownicy m. 
zakl. elektr. mogli poza stałymi dochodami 
mieć inne korzyści, więc zakładał koopera­
tywy, myślał o budowie domów mieszkal­
nych, szczególną opieką otaczał i oborników. 
Jako wybitny kooperatysta. śp. dyr. omictci 
położył naprawdę wielkie zasługi, zwłaszcza 
w  czasie pełnej poświęcenia pracy swej w  
Związku Powszechnym Kooperatyw, oraz w  
„Jedności14. Dbał od szeregu już lat o rozwój 
ruchu spółdzielczego w  zakładach elektrycz­
nych, wedle najlepszych swych sił pomagając 
pracownikom w  tworzeniu nowych placówek 
poprawy bytu.

Od kilku Jat, tj. od czasu wojny świato­
wej, w  czasie której ukochany jego jedyny 
syn, rokujący świetne nadzieje, zginął, jako 
lotnik, we Włoszech, życie śp. Tomickiego by 
ło już złamane i zdrowie jego zaczęło szwan­
kować, a choroba serca zaczęła rozwijać się 
coraz silniej. Mimo to do ostatnich niema) 
chwil swego życia oddawał się wytężającej 
pracy, wygotowując m. i. plany dalszego roz 
szerzenia miejskich zakładów elektrycznych i 
sieci tramwajowej. Gdy choroba zaczęła już 
zagrażać życiu jego, zdecydował się na w y ­
jazd do Włoch, do Meranu, gdzie jednak nic 
nie było już w  stanie powstrzymać niszczącej 
organizm wady sreca. Śp. Tomicki uległ nagle 
udarowi sercowemu.

Była to naprawdę bardzo znana osobi- 
"Mość we Lwowie, obywatel powszechnie po­

ważany i **m ons dla r*“ . y l:łyc_ zalet umy­
słu swego, charakteru i serca. Niespodziewa­
na wieść o nagłym, przedwczesnym zgonie 
Jero w yw o ła ła  żal ogólny w  mieście.

Cześć Jego pamięci!

UJ bu 1*1 pctaio % palaco 
Rasp g lor! w Rzym!3.

Bezcenne dzieła sztuki ■ trażom aa zniszczeni*.

(b) Słynny pałac Rospigiosi w Rzymie byl 
onegdaj widownią wielkiego niebezpieczeństwa. 
Oto w apartamentach księżniczki Rospigiiosi w y­
buchł z niewiadomych przyczyn pożar, zagrażając 
rozszerzeniu się na „Kasyno" i ambasadę amery­
kańską, umieszczoną na pierwszem pętrze. Po­
żar zlokalizowano, ale apartamenta księżniczki 
padły otiara płomieni. Jak wiadomo w paiacu 
znajdują s!ę bezcenne dzieła sztuki, jak słynny 
oraz „Jutrzenka" Gwido R.;niogo i dzieła Luci 
Signorellf, które były narażone na niebezpieczeń­
stwo zniszczen:a.

t iro a iS a  b ieżąca.
R EPE R TU A R  T E A T R Ó W  M IEJSKICH.

TEATR WIELKI:

Piątek „Pan Dy-ekior"
Sobota o godz. 3.30 „Kopciuszek" (przedsta­

wienie dla młodzieży szkolnej).
Sobota o godz. 7.30 „Niziny" (gość. występ 

L. Zamorskiej).
TEATR Ma LY:

Piątek „św it, dzień i noc" (z  pp. Łozińską i 
Hierowskim, reż. Żytecki).

Sobota „Świt, dzień i noc" iz  pp. Dębicką i 
Orzechowskim, reż. Orzechowski).

TEATR NOWOŚCI:

Piątek „Szampańskie kobietki" (50 proc. 
zniżki).

Sobota „Hrabina Marica".

„Teatr Bagatela". Program obecny tou piątku 
i6-go stycznia) „Ciasteczki" z reoert. Zielonego 
śledzia. —  Radio koncert. —  Dagmar Hanscn — 
L. Urbańska. Duet Barkaiów. — Szuwalowa — 
Brwnowski. „LTlustration" awantura w 5-ciu Obra 

ach Początek o godz. 8.15. Po przedstawieniu 
Janciiig.

Ostatni gościnny w ystęp Zamorskie* Bardzo 
dobra śpiewaczka wy siąpi po raz ostatni w isto­
tnie najlepszej swej roli w  „Nizinach", —  które 
Teatr Wielki daje w  sobotę wieczorem. Zamoi • 
ska w  operze tej ma istotnie wielkie *>ole uo 
Dooisłt pod względem gry scenicznej i głosu. Jej 
kreacja wi „Nizinach" wszędzie spotykała się 

największem uznaniem i wszędzie też artystka 
obierała za nią zasłużone oklaski. Sobotni występ 
Taanorskiej będzie dla znawców teatralnych bar- 
izo  ciekawy.

Na 50 przedstawieniu „Hrabiny Maricy" —  
w niedzielę artyści i artystki grać będą bez 
suflera, którego istotnie już nie potrzeba,, gdyż 
świetni nasi reprezentanci tej operetki dawno 
już grają i śpiewają z pamięci.

„Radio —  dziewczyna". W  nowej tej ope­
retce którą ujrzymy we wtorek w Teatrze No­
wości w głównych rolach wystąpią pp.: Kasprc-| 
wieżowa!, Brzeska, Raipacka. Rylska^ i. nor Ostrów j  
ski, Sowiński, Bojamo^ski, Szostand- Kopczyński 
I In. Artysta malarz Z. Balk przygotou aJ_ znów j  
bardzo ładne i ciekawe dekoracje, które pierw 
szyn, akcie w; połączeniu z radioaparatami da­

dzą M neaihcT  wnętrze. Reżyser TatrzańsW 
wprowadził tyle interseridących sytuac i. żr ope­
retka trzymać będzie w napięciu rwrgę widza, 
•d początku do końca. Strona laneczua będzie 
uwzględnia ist w „letkiej mierze przez ewolucje 
układu baietmistrza Faliszewskiego.

Promocja. W  sobotę dnia 24. bm. o godz.. 12 
w pot. <x bęozie się w Auli Uniwersytetu Jana- 
K 7imicrz t przy ul. .Marszałkowskiej promocja Ifc 
Piotra Kontnogo, członka Polskiego Tow. Te<jto- 
giczaego, st. asystenta Uniw. Jana Kazimierza, 
iw doktora1 filozofii.

Z Towarzystwa Prawniczego. W piątek tinia-
23. stycznia odbędzie się odczyt Pro?. Dra Alek- 
^mdra Dolińskiego pt.: „Polskie prawo wekslo­
w e" w  lokalu Towarzystwa przy ul. Mickiewi­
cza 5 a, 1. p. Początek odczytu o g-xL'inlc wpój 
dc 7 mc} włoczm em. Wstęp wo’ny dla członków 
Towarzystwa. Związku Sędziów i Związku Adwo­
katów Polskich.

Z Ogniska na—czyciojsklego. W sobotę, dnia,
24. bm. oohędzie się w lokaiu Ogniska (gmach. 
Skarbka) o gadzinie 7. wieczór zebranie S-kcji 
Pertagogieanej. Na porządku dziennym referat 
prof. Piotru Dąbrowskiego. „O  przerwach mie- 
dzylekcyjnyidi". Po referacie dysłu-sia.

Związek urzędników p-awników Admłnistra- 
cłi politycznej , ÓM-jmująceJ W ojewództwo lwow­
skie, stanisławowskie f ta.rtopolskie na odbytem- 
dnia 18 bm. we Lwowie nariizwyczcćnern walnem- 
Zgronioctzeniu zasiuanowało p-na Stacustawa Zim­
nego byłego wojewodę lwowskiego, w uznaniu je­
go zasług położonych w  czarne długoletnie! sła­
liby członkiem honorowym Związku.

Z Tow. śpiew. „Bani". Próby przedkoucerto- 
we pełnego kompletu już się rozpoczęły i są w- 
toku. Wobec przybycia wielu nowycu członków- 
„Bard" wystąpi w tegorocznym swoim konccrcię- 
w poważnym zespole.

W  sprawie stacji radiotechnicznych. Dyrek­
cja Poczt i Telegrafów we Lwowie ogłasza. Roz­
porządzeniem M-nistra Przemysłu i Handlu unor­
mowano zakładanie, utrzymywanie i c.) iploataUe 
urządzeń rad jo-technicznych, wyrobu sprzętu ra 
djotechnicznego i handlu tym sprzętem. Najważ­
niejsze postanowienia tego rozpoiządzen'a za­
pewne zainteresują ogół, zatem podaje v'ę Je do 
wiadomości. Na założenie, utrzymairc i eksploata­
cję stacji radiotelegraficznej [ radjoieMoułczne 
zarówno nadawczej Jak i odbiorczej wymagań 
jest uzyskanie koncesji lub zezwolenia. Koncesh 
na prywatne radjostacje nadawcze, względnie na- 
dawczo- odbloicze mogą być udzielane osobno 
wymienionym w rozporządzeniu. P ‘>d?.nia ostem 
plowane należy przedkładać Generalnej Dyrc-.cJ 
Poczt i Telegrafów w Warszawie w- dwóch jedno 
brzmiących egzemplarzach. Upoważnienie na za 
kupno i założen:e jrywatnei radjcstacji odbior 
czej może uzyskać każdy pełnoletni obywate. 
oolski. W  tym celu należy wnieść podanie di 
przynależnego urzędu pocztowo— telegraficznego 
który uprawniony jest do wydania upoważnienia 
Wskazówki co do szczegółów, w jak:e ma za 
wierać podanie można uzyskać w każdym urzę 
dzie pocztowym. P rzy  wydaniu upoważnieni! 
płaci się 5 zł. tytułem kosztów kancclaryjnycł 
oraz opłatę abonamentową za rok kalendnrzowj 
z góry, którą to opłatę oznaczy się don'ero wów 
czas, gdy rozpocznie swą działalność radjofo- 
polski. Co roku ndędzy 1. a 14 stycznia należj 
upoważnienie przedłożyć (1 zł.). Nieprzedłożeni 
spowoduje unieruchomienie stacji. Posiadacze ra 
diostacji mają prawo odbierać tylko komunikat! 
„do wszystkich". Treść komunikatów agitacyj­
nych i antypaństwowych, przypadkowo przyięt-ł 
nie może być zapisywaną ani rozgłaszaną, poi 
rygorem cofnięcia upoważnienia i zastosowani 
■ygorów w par. 32 ustawy o poczcie, telegrafie i 

! telefonie. Wszystkie OoOby, posiadające radjostn- 
I cje, pownny we własnym interesie jak najrych- 
I lej postarać sie o upoważnienie
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Staraniem Kitka Geografów U. J. K. odbę­
dzie się dnia 35 stycznia 1925 o  gocU. 7-me) w 
sali Kupcrnika nowego gm pJtu uui wersyteckiego 
0<fc*yt Dra St. Zubera, Ilustrowany przeźroczami 
p. t.: „b*Ła, stolica nafty'1. Wstęp l zL. d'a uczą­
cej Się młodzieży 50 gT.

(rs) Rocznica powstania styczniowego. We 
wtorek odbył się w „Gwleżdzie" odczyi mir. dr. 
R. Wawrzkowicza „O  powstaniu słyczniowem" 
dla chorążych i podoficerów, w środę zaś otwarto 
teatr żołnierski w 6 baonie saperów przy wł Ja­
błonowskich, gdzie odegrano 2 akt. dramat „W e­
sele powstańca". W  czwartek w wszystkich oddz. 
wojskowych odbyły się popołudniu pogadanki dla 
żołnierzy na temat styczti'owego czynu orężne­
go, połączone z koncertami orkiestr i piodukcja- 
tni chórów żołn.

Kółko amatorskie T. S. Ł. Im. EtnPjl .P*ater 
urządza w sobotę dnia 24 stj-cznlai br w sali klu­
bu Narodowef Demokracji przy ul. Pańskiej 11 

P. Mftocasór karnawałowy. Wstęp Ściśle za za' 
pPM/enfamf, które wydalę Sekretariat Koła przy 
td. Fredry 3 II. f>. codziennie od godz. 19- -,21. —  
Tamże oohywa się przedsprzedaż, biletów, a w 
dzień zabawy przy kasie.

Twtta kuchnia. Dnia 6-go grudnia 1924 zosta- 
ia otwartą przy ul. 1 eatyńsklej 1 a staraniem Tow. 
Pań Mil Sw. Wincentego a Paulo tasra kuchnia 
tak w obecnych czasach niesłychanie jiolrzebna. 
Świadczy wymownie o tem pokaźna cyfra 4445 
jttź wydanych obiadów w grudniu po 15. styczira 
pt* 20 gr. składających się ze sporej kromki Chle­
ba i dniej porcji pożywnej zupy, starannie spo • 
rządzonej pod nadzorem niestrudzonych SS. Mi­
łosierdzia. Własnerm siłami Towarzystwo n'e 
byłoby i doi iłn podjąć się tego dzieła. Znalazło 
jednak zrozumień'e u Zarządu Miasta, który i 
ofiarną życzliwością dopo nóg sub wencją, ada­
ptacją potrzebnego lokalu 1 darem 30 ctn. węgla. 
Również pośpieszyli z ofiarami następujący szla­
chetni ofiarodawcy: Gotówką złożyli: Hr. Stan.
Badeni loO zł., hr. Maria Badeniowa 50 zł„ Ks. 
Prałat nziurzyńskl 10 zł., Bank rolniczy przy za- 
łcupnłe wagonu kartofli 1/4 część wartości czyli 
135 et, goście obecni przy otwarciu kuchni 
91.50 zl. W naturze: Fundacja Skarbkowska wa­
gon dizewa, St1, Oikos wagon o.Ipadków z tar­
taku, p. Comi 5 głów wieprzowych, 9 kg. skwa­
rek i Ł40 łtr. rosołu z szynek, który przesyła co 
drugi dzień (a dziękf czeinu zupy bywają tak 
smaczne), p. Abi ahamowiesowa całego maryno­
wanego dzika. p. Zawdowska 20 kg. mięsa z dzi­
ka, S. Przełożona Rzewuska beczkę kapusty i ja­
rzyny, p. Rucker jarzyny. Dalsze ofiary prosini" 
składać pod adresem „Domek Ubogich1* św. Win­
centego, uf, Teotyńska i a.

Wezwanie do wszystkich emerytów. Wybra­
ny t»a wiotkim wiecu emerytów we Lwowie dnia 
U bm. Komitet wykonawczy po ufconstyłiiowarlii 
się przystaipif do opracowania programu i statutu 
ogólnego związku emerytów państwowych, kole­
jowych i wojskowych. Komitet ten uraędttte prze 
ul. Kilińskiego 3 parter oodzh nnio od g. i l — 12 i 
od 5 -6 . Tam przyjmuje się wpisy członków i 
udziela się bezpłatnej porady prawnej.

(ns) Stnurtiy |os bezrobotnego. Bezrobotny 
Karol łPcKte-ufek. b. pracownik tfrmy Adolfa Te- 
liożkl i b. obrońca Lwowa, żołnierz z  lat 19IR— 
1922 — obocnie bez żackiej pracy —  kilkakrotnie 
zgłaiszał się clo m. biura pośrednictwa pracy, pro 
sząe o  posadę. Jedna z pań jednak oświadczyło, 
imt, że posady są, ole nie dla niego. Może biuro 
wyjaśni przyczyny takiego troki,,'wonią człowieka 
pozostającego w ostatniej nędzy?

( ! ! )  Zo spraw inleisklch. Sekcja druga {skar­
bowa) odbyła posiedzenie dnia 20. bm. pod prze­
wodnictwem r. m. dyrektora Tereukoezegu. Z 
Prezydium obecni byli ua nicm wiceprezydenci 
miasta: dr. FTp Schieiclier i dr. Leonard Stahl, — 
Uchwalono: 1) ustanowić st> pendjum jedno itn. 
Ginlny ra. Lwowa dla niezamożnego ucznia szkoły 
morskiej w Tczewie w kwocie 640 zł. na r 1925,

płatne w ratach miesięcznych z góry po S3 zł. 
50 gr. z tem, że ,tj pendyutą ma być Polak, a przy 
równych warunkach pierwszeństwo ma byt 
przyznane uczn’owit przjmależnemu do Gmi.iy m. 
Lwowa; 2) zatwierdzić przedłożone przez p. Dem 
czyńskiego kom. konc. Magistratu sprawozdanie 
rachunkowe z zarządu Panoramy Racławickiej 
za I, H i III kwartał 1924, udzielić wymienionemu 
absolutorium i zwrócić się Jo Magistratu, ażeby 
przy Drzedlożenitt rachunków za IV. kwartaf po­
stanowił wniosek na przyznanie administratorowi 
remuneraoji; 3) zgodzić się na zamianę skrawka 
gruntu miejskiego, wydzielić się mającego z par­
celi 1. kat. 42/2 gm. Kulpa rków część II. za grunt 
ofiarowany przez p. Władysława Sniadowskiego, 
stanowiący część parceli 1, kat. 42/3 1 41/1 o po­
wierzchni 453 m, kwadi. —  o ile skonstatowanem 
będzie, że rzeczywiście ofiarowany do zamiany 
grunt przez p. Sniadowskiego fest jego wtas.io- 
śclą; 4) wykonać roboty zabezpieczające w bu­
dynku szkoły żeńskiej im. Kordeckiego kosztem 
K)50 zł.,- 5) odmiennie od wniosku Mag’stratu nie 
udzielić subwencji Dyrekcji Zastępstwa Między- 
uarodoy ego Dunaj - Lloydu na cele wydania al­
bumu z ilustracjami m. Lwowa; 6) objąć regulo­
wanie i konserwację, tudzież ośw ietlen i prądem 
elektrycznym zegara na wieży kościoła św. El­
żbiety i dotyczące wydatki, a to za konserwację 
I regulowanie zegara, które porucza się Janowi 
Mięso wieżowi i na ten cel przyznać kredyt w 
kwocie 700 zł Po 3 miesiącach ma p. Mięsowicz 
zdać sprawę, czy zegar ten jest należycie urzą­
dzony. Nad *0 powzięto rezolucję, wzywającą Ma­
gistrat, by w ciągu jednego miesąca przedłożył 
projekt i kosztorys oświetlenia zegara ratuszo­
wego.

W  dalszym ciągu obrad uchwalono: a) ustano­
wić na rzecz Uniwersytetu im. K.óla Jana Kazi­
mierza we L w o w ę  prawo budowli na części re­
alności miejskiej przy ul. Pijarów pod 1. 35 na cele 
budowy oficyny przy budynku głównym, m a­
szczącym Dom akademicki itn. Jana Kasprowi­
cza i b) adaptację łazienek przy pi. Bema kosz­
tem 2948 zł.

(•d) Dwie awantury. Stanisław Matusnw — 
przemysłowiec, zamieszkały stale w  Kołomyj!. — 
wczoraj w nocy w  stanie pidipitytiT wywołał 
awanturę z  kekicraml na ift. Rejtana. Poslerunk'»- 
wy Koniusz starał się go iBpokpjć i odprowadzić 
z tej ulicy, jednak Matusów Htiewaiiył Koniusza 
czynnie i dałetj awanturował się. Wobec tego 
przy pornosy przechodnia Józefa Ratajskiego p o  
sterugdeowy sprowaiiził go do policji, gJiZie Matu- 
sów został osadzony w areszcie — P o d o ją  
awanturę wywołał taż Stanisław 'Bohelafk który 
na ławce na Wadarch Hetmańskich leżał piiatiy.

BobelaJca ku uciesze pmechodniów (przewie­
ziono do aresztu na wózku tragarskim o dwóch 
kolach w asystencji posterunkowych Brzeżań- 
skiegn i Strusińskiegp.

LI) Do sz[>ita’.a lwowskiego przywieziono 
wczoraj Jana Dnrriryka. liczącego lat 40. z Do- 
'-.ro-.tan, którego koń koonąl tam w głowę. Koniem 
tym powoził Budzyną. właściciel folwarku w Do­
bro stanach.

(d) Udaremniona egzekucja. Wczoraj lózef 
Fedak, urzędnik Dyrekcji Skarbu, zjawi! się w to­
warzystwie dwóch posterunkowych w mies-kamiu 
śntoniego Kubasa, ażeby zafamtować meble za 
liezaipracony podatek w kwocie 90 zł. ?on i jego 
uniemożliwiła czynność tę, gdyż ująwszy urzę­
dnika za pierś, przemocą „wyprosita** go za 
drzwł. Policja sprawę tę skierowała do sadu.

(d) Pożar w szpitalu wojskowym. Wczoraj 
rano w szpitahi wolskowvm przy ul Łyczakow­
skiej w pokoju parterowym poczęły płonąć ma­
terace. Straż pożarna pod kierownictwem p. Szpa 
czyńskiego dwoma hydrantami zalała p’omienie, 
które rozszerzały się gwałtownie. Spłonęło około 
50 materaców. Pożar powstał o<£ rury żela Vcgo 
pieca stojącego na kurytarzu. Przez nieuwagę — 
czy  też * przez lekkomyślność, ir itćracaanl tymi 
przykryto ię rurę, *

(d) Kradzież orobltt. Uoiegiej nocy z  ko ttórid 
realności Na Wulce 56, na szkodę Władysława 
Kul esy skradziono 15 kur, 1 koguta i 4 gęsi.

(dl DotkCwa zgub*. Chaja Sura Bendel, za­
mieszkała w hotelu „Belweder*-, przechodząc 
ulicą Jagiellońską do placu św. Dudia, zgubił# 
kulczyk z 4 dużyi.u brylantami i 22 maiłj mi 
brylancikami.

td) Kieszonkowiec w teatrze „Nowości**. — 
Stefan Pęczków sk>, kierownik budowlany, za­
mieszkały przy tu, Żółkiewskiej I. 87, wczoraj 
był na przedstawieniu w teatrze „Nowości**. — 
W czasie tym skradziono mu z kieszeni portfel, 
zawierający 70 zł. i dokumentai.

(J) Aresztowania. Policja aresztowała Kata­
rzynę Dąbrowską, pruczkę, za kradzież bielizny 
u Henryka Filipa, właściciela młyna, zain. przy, 
ui. Hermanów 1. 9. —  Jan Cieszyński, policyjnlt 
notowany, został aresztowany za kradzież wortcą 
z figasni o wadze 25 kg. z wozu Mendla Ackera, 
kupca z Rawy Ruskiej. —  Również wczoraj do 
aresztów pidieyjnyoh za włóczęgostwo dostał się 
IzJk Petrowica, pochodzący z Kul.

(d) Dwużeństwo. Odnotófe do notatki pod 
tym tytułem p. Józef Smoliński, Wacharz. zamie­
szkały przy ul Wołyńskiej I. 7, prosi nas o za­
znaczenie, że nie ma nic wspólnego -z Józefem 
Smolińskim, emerytowanym sierżantem, -^awiesz- 
kałym przy ul. Kochanowskiego 1. 2, który jest 
oskarżony o dwrżeństwo. Dziwnjm zbiegiem oko 
iiczności są dwie usoby tego samego nazwiska 
oraz imienia.

SAL STWê TgK.
o fb ę d z 't  s ic  w  ni d z ie lę  8 lutego stararlem  

o ł «  S tu derte  , w s lac 1 syna O ficersk . 
D ochćd  p rzez aczony na budowę d mu srud.

i 1387
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I ro il2 Ł in s tós i

Bid Oficerów. Ognisko Oficerów we Lwowie 
(ut. Fredry I )  — urządza w swych salach repre- 
zantacyinych w dn ii 31. stycznia br. —  bal. Ener­
giczny komitet zabawowy ziożony z delegatów 
pułków stacjonowanych we Lwowie rozwinął go­
rączkową pracę, by uczestnikom tej zabawy przy­
gotować szereg miłych niespodz;anek i niemi, ja- 
koteż ochocza zabawą — uprzyiemnić chwile po­
bytu uczestników wśród naszej armjl.

KroniKa sccrtowa.
Lwowskie Tow. Kolarzy I Motorzystów w y­

jeżdża w sobotę dnia 31. stycznia na uroczystość 
kolarzy górnośląskich, która się odbędzie w nie- 
dz:elę 1. lutego w Hucie królewskiej.

Członkowie i sympatycy LTK. i M„ którzyby 
chcieli w tej wycieczce uczestniczyć, zgłoszą się 
w handlu Z Wałukiewicza ul. Akademicka 15 w. 
celu uzyskania zniżki kolejowej.

(Od naszego korespondenta).

P -ag j. Sparta— Nurnberger F. V. 2:1 (1:0). 1
Slavia— Wacker (Moiuchjum) 4:1 (3:1).
C. A. F. K, Vinohrady -C ech ie  Kariin 1:1 

(I.-0)
VIctoria 2likov- -Komb. team Drezna 1:3 

(1:0).
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P ropagandą baSszsarlkG '?.
Cyrkowe miijon dolarów robi tournee. —  TricKi bolszewickie. — 
Naita rumuńska eKsportowana do Nalej Azji jako produkt bolsze­

wickiej Rosji.

A P A R A T Y ,  C T Ę -  
*21 SKŁADOWE

(7 ) Nic do uwierzenia, jakich tricków 
chwyt, ją ssę metadorzy bolszewików w  Ro­
sji —  pisze N y p e is  w „Alijjemein Handcls- 
blatt" —  gdy idzie o propagandę.

W  epoce, kiedy o pieniądze było w  
R r sji bardzo trud o, trudniej jeszcze, niż 
obecn r-, sławną była naprzykład suma 
1, 00 000 do! aro w, t ik  zwany „cyikowy  
miljon" bols ewików, przekazy wany z ba ku 
do banku na rachunek miejscowtgo so­
wietu.

Otóż gdy brak pieniądza i kredytu 
dawał się w  szczególnie przykry spe sób 
odczuw ać w  Jak eiś mejscowości, je leń lub 
drugi bank otrzym\wat nagle od bolszewi­
ków  1 miljon doi;-rów, z zastrzeżeni, m, że 
btdzte można wycofać ka dej chwili te pif 
niądze, ale na razie zapewnia s.:ę, że w  pier­
wszych S2eś iu miesiącach p emędzy tych 
nie zacź da się z powrotem. Bank może 
więc „operować" tym nuftionem. N a  giel 
d/ie. gdzie  panował głód kredytowy, gru  
chi.ęła iuż tymczasem radosna nowina, że 
bolszewi y maja ogromne rezt rwy pieniężne 
skoro do banku X. złozyli jako świeży de­
pozyt 1,900.003 doi.rów.

Nt^gle, jd y  gieł ia i dany bank znaj­
duje się znowu w ciężkiem Dołożeniu, nad­
chodzi instrukcja, aby ów 1,0 )0 00 dolarów  
przekazać irnemu bankowi, któremu oczy­
wiście w zaufaniu wysvła się to s mo za­
pewnienie, że może operować przez pól 
roku tym mi'jonem.

J C H  i  ii tfftsi
fł y ek  19 n a jtan ie j, bo w ch ó  ' = ó

Mflj.on dolarów na takiem tournee 
cyrkowem rob, propagandę bolszewikom, 
a jcśsi zachwieją :ę przodem interesy osób 
prywatnych, giełdy i banków, cóż to ob ­
chodź. .sfery rządzące w  Rosji?

A le teraz coraz trudniej przychodź, 
tym panom z Moskwy podtrzymywać hn  
bluff z Genui i Rapallo; coraz mniej znaj­
dują takich, kiórzy < hcą jeszcze wierzyć, ze 
można robić z Rosyą dobre int resy. W pra- 
wdz.e są j»szcze tacy, którzy coraz to no­
wych kr dytów dostarczają na propagandę 
boi zewicką i rewolucję światową, ale dzicit 
się tak d/iękt temu, że bolszewicy są wprost 
genialni w  obmyślaniu coraz to nowych 
tricków d a  wykapania niezmierzonych bo­
gactw, w  jakie obfituje Rosja sowjecka.

A by  i w  Turcji wywołać wrażenie 
tvch bogactw, zakupiła dla delegacji han­
dlowej z Ki nstantynopola cały ładunek o- 
►.rętowy n fiy rumuńskiej, dali tę naftę do 
sporządzonych tam na mieircu puszek z ro­
syjskimi napisami i ze s'ratą, tanie], aniżeli 
naftę angielską, dostarczyli do Małej Azji 
tę naftą rumuńską jako produkt sowjeckitj 
Rosji.

Propaganda bolszewicka kosztuje Rosję 
niemało. Z poddan ch drze się skórę, w za­
staw idą dobra państwo a e — ale całą s*łą 
pary pędzi się ku ostatecznemu celowi, aby 
zdobyć sobie sojuszników, przyjaciół i... 
nowe kredyty.

NOJE UWAGI.

0 ż;ciH panad stan.
_ (przyczynek do dziejów; hoclistaplerstwa).

„ Długoletnia wojna nauczyła ludzi przymuso­
wej oszczędności i zarazem gwałtownego lekce­
ważenia rzeczy wartościowych Brzmi to para­
doksalnie, ale prawdziwie. W idzi się na ulicy pa­
nie otulone w obszerne futra mrrej lub więcej se- 
alskinowe i krymskie, według ostatniej mody 
skrojone, kosztowne kapę1 usze z drogocennymi 

i jerami, jakby w czasach nai w ięk s ze j dobro- 
;ytiL Panowie o fizjornomiach zdeklarowanych 
imbrjonów i wymoczków z wciśniętym moroklem 
w lokajshą twarz, o trójkątnych plecach udają 
kariatydy u progu sklepów?... Widząc itnmy ludzi 
po restauracjach, pożerające w iempie kinematu- 
graficznein pikantne kanapki. Widząc te cielę­
cym zachwytem roześmiane oblicza, ma się wra­
żenie, że ludziom jest beznadziejnie dobrze... Po ­
kost ten schodzi przy baczniejszej obserwacji. 
P rzy  obecnych ciężkich warunkach życiowych, 
skromnych za 'obkach i' pensjach miesięcznych 
zastanawia fakt skąd panie i panienki (zasadniczo 
biedne i obarczone licznymi obowiązkami) mogą 
pozwalać sobie na sprawiaire strojów drogich, gdy 
kapryśna moda zmienia się dwa razy do roku? 
Trzeba zadać sobie pytanie, czy ci zaiste ele­
ganccy panowie, towarzysko wykwintni nawet, 
poświęcający całe godziny bezcelowemu flirtów*

w cukierniach, czy to nie nędzarze, bo  inaczej 
hochsrapterów nazwać nie można? To nie N ie­
bieski Ptaki... Matterlincka, to ordynarne wró­
ble...?

Może powrót do suteryn wnet nastąpi?

Życie porad stan w myśl dewizy: „zastaw
się, a postaw się“ rozpiera się przed nami w całej 
swej iluzorycznej wielkości... Chęć błyszczenia za 
każda cenę, pozór i haszysz chwilowej złudy, 
przypadkowa loża w teatrze, hrabiowska poza w 
najętym automobilu, kolacyjka w mieszatiem to­
warzystwie za pożyczane pieniądze, miłość uwa­
żana za epizod, i epizod uważany za miłość, 
zręczne prześlizgiwanie się po płytkiej mieliźnie 
życia i filozofia bytu ukryta na dnie kieliszka su- 
werenki... oto wartości esencjonalne wielkiego 
odłamu nań i panów zredukowanych... a jednak 
wesołych...

Difficile est satiram non scibere?...

Zygmunt Żywickl.

i. u B i B m w  ii a—   —

N a d e s ł a n e .

H||ardzo infeligenttiego człow ieka, naj- 
101 chętniej em erytow anego lub zdemo­
bilizowanego oficera —  przyjmę jako

D Y R E K T O R A
do prowadzenia pierwszorzędnego hotelu. 
Zgłoszenia do Gen^r. Eksped. Ogłoszeń 
M. T. Krzysztofowicz, Lwów, Sokoła 4
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r a m o
konkurencyjnie t a  n i o  we firmie

„lilliDFSI", L«w, hndem Raja 5 i 11 a.
4-laiapk w< aparaty dla odbioru fal długości 

od 200 —425) m. c a n a  z ł .  3 5 9 ' - .  
3-lamykowe aparaty d!a u ldiotu z całego kon­

tyngentu cfcrta z i .  250 *— .
:  A l 4P X I  katodowi zl 10. -  k O H U E N S A -  
T " R Y  od zł. 10. -  LIN Kil anten; cow i po 
13  g r .  -  I Z O L £ 7C R V  p . l i  g r .  -  S Ł  I -  
C N A W C fl specjalne lekkie 8000 Ohm Z ł 1 8 .

Literatura niemiecka, francuska, angielska, 
polska. P ism i i programy ico.icertaw ,R a iio »  
Uiuschau“, i.adio-Amateur", , Radio-News", „Te- 
Iephonie S. F,".

d d M o r O m  schematy, porady wska­
zówki b e z p ł a t n ie .

R A  i t J O -S & L O K  dla użytku Związków 
Klubów dia audycji i prelekcji. 

D o t y c h c z a s o w o  a t e s t y :  3?0
Stacje ©ubiorcze Dronobycz (dw ,■), Sta­

nisławów, Stryj (< wie), rarnopol (dwie), Złoczów. 
W e Lw ow ie w  kilkm a stu domach prywatnych. 

Dokładne cenniki i informacje udziela:

„HlhSFilT", IM®, Imdiji Buja 5 i 11 a.

j i  1 Dra
przy uf Ja-iielloński&j 20 

u ru ch c r .iiła  w in d ę .
297

„G lM BIU r
Dotychczas nieznane we Lwowie 
pieczywKa czekoladowe do herbaty, 
kawy, nadające się równieś jako -pie­
czy wka deserowe. Wyrób firmy „GLO- 
KOHA“ w Grudziądzu premjowanej 

najwyższymi odznaczeń tami.
I f i f  D o  n a b y c i a  w  f i r m i e  <W I

Czesławy Maye?
lułSw , tilac H ariackI 8.

11410

ło is ic H o w a M s .
Nie mogąc każdemu z osobna, składam tą 

dam tą drogą wszysC im, którzy pospieszyli z od­
daniem ostatniej przysługi memu nieodżałowanemu 
M ężowi ś. p. F L O R łA N © W I  Z NIO! 
a przedewszystkiem K s  SfancnD tO W Ś J u .k lO *
w ie ż o w i ,  K s . b  ■ o _ c 3 i " - s w i  S o ł t e ł o w s k ie *  
m u , ł f o i 9 g r « 3 i c j i  K a p :e ; b i e j ,  O p i e k u d c n  
u b c g ic h  c tz fe tn ic y  V ., Z w ią z k o w i  Qs>s|»oc£.- 
S stfK k ., O r g a n i z a c j i  K e ln e r ó w ,  D e r s a n a lo -  
vri F u m y  i w c z y s l i r m  P D . K o iu g c ia ,  P r z y ­
j a c i o ł o m  1 T tn a jo m y m  serdeczne .B óg  zapłać*.

Ż o n a  z  d z iećm i.11392

(d) W czora j przed lawą sędziów przy­
sięgłych stawał Iwan Kościuk, liczący lat 2(5. 
włościanin z Butyn kolo Żółkwi, oskarżony o 
podpalenie i kradzież
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F jls t  as 1 '3 'i2:lŁO'wii: .y...
TRYUMF „HALKI1’ NA SCENIE TEATRU W  CZERNIOWCACH. —  „ZW IĄZEK WOLNEJ MI­
ŁOŚCI" W YPO W IAD A WOJNĘ REDAKCJL -  TOPIENIE SZULERNI. -  TRAGEDJA U FOTO- 

GRAFA. —  ARTYSTKA, MIESZKAJĄCA W  WAGONIE.
(Korespondencja wfosia „Wieku Nowego").

Czerniowce, w  styczniu.
Pierwszorzędnym ewenementem w  życiu kul- 

Mrallnem licznej Folonji tutejszej było wystawienie 
moniuszkowskiej „Haiki", której przedstawienia 
odbyły* sie 2 i 4 Hm. Łnicatywtj powziął artysta 
opery warszawskiej p. Piotr Romanowski, który 
te.ż wyreżyserował (przedstawienie. ‘Prace arty­
stów pooarł prezes inż. Friedeł, użyCzaljąc pomocy 
materialnej. Dzidki zalpalowi, z jakim artyści 
wzięli się do pracy, oraiz dlzaęki energicznemu po­
parciu całej tutejszej placówki polskiej, oba przed 
stawienia wypadły wsoaniale. Publiczność, zło­
żona z przedstawicieli wszystkich sfer tutejszego 
społeczeństwa za pełni ta salę po brzegi. Przybyli 
licznie przedstawiciele władz ru n iu fek id i, konsu- 
lowie oibcych państw1 a wreszcie dużo widzów 
cucWzienwów. Trzeba przyznać, że ta próba za­
poznania obcych z polską kulturą muzyczną po­
wiodła się wspaniale.

Artyści, pomimo krótkości okresu prób, w y ­
wiązali się z  zadania doskonale. Tytułową par tę  
śpiewała p. Mira Dzieduszyńska— Winiarską zdo­
bywając mnóstwo oklasków. Również święcili 
tiyumf pp. Romanowski (Jontok), Mi-cińskai (Zofia,), 
Ardatti (Janusz), Balan (stolnfk), Miciński (Zięba).

Całość wykonania, wybiegająca daleko poza 
lamy improwizowanego przedstawienia, zrobiła 
silne wrażenie na słuchaczach, zarówno polskich, 
jak obcych.

Od tego podniosłego przedmiotu przejdźmy
Jo rzeczy powszednich i to niekoniecznie doda­
tnich które jednak są w  obecnej chwili na ustach 
całego miasta.

Prawdziwą plagą (dla «aółu ludności, nato­
miast pociechą dla doRżuan Vw) są licznie rozpow 
szechrtione w  na^-zem mieście przybytki płatnej 
rrtskoszy. Każdy gród, mieszczący wielojęzyczną 
ludność, zwabia zwykle t&łżo również wieloję-
zym tych  kapłanek Wenery.

Niedawno oskarżone zostały o stręczenie
dwie „panie", które chcąc dobrotliwie ułatwić 
zbliżenie ni uznającym się parom, Użyczały na ten 
Cel swyoh mieszkań. Dobroczynne niewiasty zo­
stały skazane, a ponadto skompromitowało się 
grubo około 20 panów z „najlepszego towarzy­

stwa1 którzy za sutą opłatą poznawali w  mie­
szkaniu obu pań różne przemiłe i przystępne (a  
i przestępne) dzieweczki w  wieku od lat 15, po­
chodzące przeważnie z rodzin mieszczańskich.

Jako charakterystyczny szczegół należy przy- 
toczyć, że redakcja Jednego z pism tutejszych 
otrzymała i ustępujący list anonimowy:

„Panowie ośmieliliście się zamieścić rewelacje 
o naszym „związku wolnej miłości" i to rewelacje 
ujemne. Jeśli się to jeszcze raz powtórzy, w  ta­
kim ra&ńe, w y  bezczelni gazeciarze, dożyjecie 
czegoś takiego, oo  będzie waszem ostatnim prze­
życiem. Można na nas urągać, ale trzeba przy- 
tem wiedzieć, że znamy, co honor. —. A  więc 
strzeżcie się! „Jedna ze związku".

Równocześnie reuakcja otrzjraala pMobne 
pogróżki także drogą telefoniczną, co oczywiście 
pomogło jej do wzbudzenia zainteresowania 
wśród publiki. —.

Obok kobiet stanowi gra jedną z  „ponęt ży ­
ciu". 'Nie dziw więc, że policja odkrywa tu nie­
mal ooJzień jakąś tajną jaskinię gry. Wielkie 
rozpowszechnienie plagi społecznej spowodowało 
Doliuję do wydania ostrych zarządzeń przeciw 
szulerce. —i

Osób!;w y  wypadek Zdarzył się w Cahipina: 
Pewien żołnierz, przybyły na urlop, zapragnął 
swą fizjonomię uwiecznić u fotografa, by. ją prze 
stać swej lubej, mieszkającej atż w Gadaczu By 
przybrać bardziej bohaterską pozę, oparł się na 
karabinie, który m gle wypalił i kula przeszyła 
nieszczęśliwemu czaszkę.

Przed kiHcu dniami odbywały sio w  Czer- 
niowicadh gościnne występy najznakomitszej ak­
torki i unruńsikiej Agaty Barzescu. Jako osobliwość 
należy zaznaczyć, że pani Barzescu, pomimo iż 
jest uwielbiana i oklaskiwana^ nie mogła: w ciągu 
swego kilkutygodniowego tournee po Rumunii 
znaieść mieszkanką czy to prywatnego czy w  ho­
telu. Wreszcie rząd musiał pospieszyć z pomocą 
rodaczce i oddał jej do d.'”spozyeji osobny wagon, 
który1 odczepiano na stacjach i diva sip«dzalai 
w mir noce. — Nowoczesny tym „wędrownej 
muzy*. , ■■■- i

Oskarżony Kościuk byl zawodowym zło- 
aziejc.n i popełnił we wsi cały szereg k radzie 
ży między innymi skradł trzy konie i wóz i ki! 
ka pćłkopków zboża. Ponieważ na kradzie­
żach tych złapał go Wasyl Muzyka syn Miko­
łaja oskarżony odgrażał się że podpali i rze­
czywiście w  dniu 10. sierpnia wybuchł pożar 
w  zabudowaniach Mikołaja Muzyki który 
pochłonął stodołę i stajnię Mikołaja Muzyki 
jakoteż zabudowania brata jego Michała 
Szkoda wyniosła ponad 7000 zł.

Rozprawę prowadził radca Dukiet, oskar 
źat prokurator Ogonowski. W  myśl werdykt1.1 
sędziów przysięgłych Kościuk skazany został 
na 8 lat ciężkiego więzienia.

1  saSI koncertowe!.
Eugene Ysaye jest naprawdę zazdrości go­

dzien. Nie dlatego, iż tak jak przed laty umie 
wprpst fascynować swoią grą, iecz dlatego, iż mi­
mo upływających lat i dostojnego pracą swoją 
wieku umiał zachować duszę młodzieńczą. To, że 
z pod jego ręki wyszły w  przepysznej, pełnej po­
ezji fasjt utwory klasyczne —  jest rzeczą tr>tu- 
rabiił. Podziw br 'ziu móyl wykon rzeczy nowych,

które odegrał tak, Jż niejeden z całkiem młodych 
skrzypków wychowanków dzisiejszej epoki mógł­
by mu wykonu tego pozazdrościć. Mam tu na 
myśli dwa specjalne utwory, a to Chaussona: 
, Poeme" (utwór dedykowany przez kompozyto­
ra znakomitemu skrzypkowi), i utwór własny 
Ysaya pt. „Divertimento“ , nawskróś nowoczesny. 
Wiek tradycje, w których się wzrosło mają 
swoje uprzedzenia, Ysay złożył jednak w koncer­
cie swym dowody, że z prądem czasu umiał 
pójść, co więcej —  czar dzisiejszej muzyki prze- 
subtelme odczuć i na swoich skrzypcach wyśpie­
wać. Mocą tego zatem faktu dwa wyżej wymie­
nione utwory stały się punktem ciężkości intere­
sującego programu, na który pozatem złożyły się 
„Koncert nr. 4 D—dur“  —  Mozarta, Eaure‘a: „So­
nata a— dur“ , wreszcie Saint-Saensa: „Havanaise"
i Wieniawskiego: .Polonez" nie licząc naddatków, 
których artysta nie szczędził.

Ysay‘a słyszałem tuż przed wojną i stwier­
dzić mogę, iż z swojej wielkiej sztuki nie uronii 
niczego. Tasama dostojność gry, tosamo jej udu- 
chowiepie, tosamo piękno kantaieny, lesamc nie­
porównanie wprost cyzelowane szczegóły. W y ­
starczyło posłuchać tylko: „AnJauta" z Mozar-
towskiego Koncertu, a specjalnie jego zakończe­
nia, by znaleźć wykładnik wielkiej sztuki znako­
mitego artysty.

Ysayk>wi akompaniował Jean Ju Chastain, o

którym bez pi zes: dy można powiedzieć, że nale­
ży  do najlepszych akompaniatorów, jacy przez 
n iszą estradę konceptową się przewinęli. Akom- 
pamator-piauista wykazywał się swoją sztuką w 
każdym z utworów, specjalnie zaś w „Sonacie" —  
Faure‘a, która zajmujaca w pierwszej części, na 
ogół jednak przydługa zająć mogła tylko dzięki 
znakomitej grze obu artystów.

Prof. Lesław Jaworski.

Auto wdrapujące się po schodach w Los 
Angeles.

SfsfyUlha PGlarÓB
w  m ie śc ie  L w o w ie  za r. 1924.

Wedle statystyki prowadzonej w  kancelarii 
Naczelnictwa miejskiej Straży pożarnej we Lwo- 
wi' czynna by ła Straż pożarna w roku 1924 przy 
386 wypadkach pożarów, a to:

1 zbiorowy, 19 dachowych, 49 pokojowych, 
I, stu towych, 14 piwn cznych, 214 kominowych, 
2o innych, nadto było 34 fałszywych alarmów a 
w 10 wypadkach ratowano życie ludzi i zw ie­
rząt.

Pcdług dzielnic przedstawia się statystyka 
następująco:

W I. dzielnicy 37, w II. dzielnicy 39, w III. 
dzielnicy 98, w IV dzielnicy 42, w V. dzielnicy 
119, w V f dzielnicy' 38. W  okręgu poza granicami 
gminy m. Lwowa czynną była :n. Straż pożarna 
na Zamarstyrowie 6 razy, Motosku Maiem 2, Le- 
wandówce 2, Mariówce 1, Lesieaicach 1 a na Znie 
sieniu t raz.

Przyczyna pożarów było w 2 wyoadkaeł 
podpalenie, 50 nieostrożność, d0 wadliwa budowa, 
223 nieczyszczenie kominów. 1 eksplozja, 1 elek­
tryczność, 33 nieznana przyczyna.

Pod względem rodzaju budynków były poża­
ry w  316 budynkach mieszkalnych, 4 gospodar­
czych, 6 fabrycznych, 7 składach względnie skle­
pach i 13 innych.

Co do konstrukcji budynków pożar powstał 
w 326 budynkach murowanych, 19 drewnianych, 
z czego 317 budynków było krytych blachą, I I  
dachówką, 1 gontami, 12 papą i 3 słomą.

W stosunku co do własności budynków w y­
buchł pożar w  6 budynkach względnie obiektach 
wojskowych, 4 rządowych, 5 kolejowych, 8 gmin­
nych i 363 prywatnych.

Do akcji ratunkowej użyto "717 strażaków, z 
czego było 1583 zawodowych a zgłosiło się z po­
mocą 129 ochotniczych, a to ze Straży: kolejowej 
39, ochotniczej Lewandówka 34, Zamarstynów 
14, Lwów  11, Zbo;ska 9, Kleparów, Zniesienie, 
Malechów po 6 a Hotosko 4, następnie 532 par 
keni i 60 tinji wężowych o długości 2385 me­
trów węży. •

Oprócz tego udzieliła. Straż pożarna asysten-
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(c) Ograniczenia ruchu towarowego na koie- 
jacL w krajach sąsiednich. 1. Nlemfecja Austria.
Przewóz wszelkich ładunków drzewa do Szwaj­
carii rutą przez Arlberg i Buchs transit jest do 
zwolony z wyjątkiem drzewa okrągłego, kopal­
niaków i kloców grubości od 23 do 50 cm. na prze 
wóz, których zezwoleń udziela Dyrekcja kolejo­
wa w Iusbrucku. 2. N:omcy: Niema żadnych ogri 
niczeń ruchu towarowego. 3. W ęgry: Zakaz prze­
wozu żywych zwierząt i zwierzęcych produktów 
przeznaczyło węgierssie Ministerstwo rolnictwa

tylko stacje przejściowe cłowe: Peczalke i Szob. 
4. Rumunia: Zakaz wysyłki wszelkich przesyłek
adresowanych do stacji Szigore Ghica Voda (da­
wniej Niepokołowce). 5. Czechosłowacja: l )  Za­
kaz reekspedycji wszelkich przesyłek w stacji 
Piotrowice; 2) Zakaz wysyłki wszelkich przesy­
łek przeznaczonych do wywozu po Elbie do stacji 
Usti nad Łabą przeładownia i do stacji Kelnik 
przeładownia: 3) Zakaz wysyłki wszelkich prze­
syłek przenaczonych do wywozu po Elbie do sta­
cji Loobj przeładownia.

cji przy 2490 wypalaniach kominów, a służbę bez- stawić siły pomocnicze zarówno w  interesie płat- 
pieczeństwa w teatrach, kinoteatrach i tp. pełniło ników, jakoteż ze względu na nawał pracy.
8*19 ludzi, z czego 1952 podoficerów a 6«67 stra­
żaków.

Urzędnicy Straży w  ciągu ubiegłego roku 
uczestniczyli w 1*0 komisjonalnych oględzinach 
nowo powstałych przedsiębiorstw.

Załatwiono 90*. pism urzędowych.
Przeciętny stan liczbowy korpusu wynosił; 

3 urzędników, 12 podoficerów, 53 strażaków i 10 
woźniców.

Krorlha prz? !»?sRa.
Przemyśl, 21. stycznia.

Redukcja w Inspektoracie Skarbowym.

\V najbliższym czasie ma nastąpić redukcja 
sił pomocn czych w tut. Inspektoracie skarbowym 
Czy redukcja ta uzasadniona jest względam’ 
„oszczędnościowymi** niewiadoma. W  każdym ra 
zie trzeba podkreślić, że należałoby raczej pozo-

Nadużycia właścicieli realności.

Od czasu wejścia w  życie nowej ustawy o 
ochronie lokatorów znaczna część właścicieli re­
alności oświadcza kategorycznie, że nie myśli za­
stosować się do przepisów ustawy. Mnożą się 
wypadki nadużyć a właściciele wymuszają na lo­
katorach wysokie stawki czynszowe i pobierają 
znaczne kwoty tytułem dodatków administracyj­
nych. Zdarzają się wypadki gwałtownych napa­
dów właścicieli, którzy wpadają do mieszkań i 
groźbami cl,cą wymusić wysokie czynsze.

W  tut. sądzie okręgowym toczą się liczne 
sprawy mieszkaniowe. Ponadto wptynęlc kilka 
doniesień karnych przeciw właścicielom realności, 
którzy odpowiadać będą za Kchwę mieszkaniowy.

Walne Z ;romadzenlc Klubu Spcrt. „Polonia**.

Onegdaj odbyło się Walne Zgromadzenie 
Klubu Sport. „Polonia". Prezesem wybrano p. 
radcę Eckhardta, zastępcą p. Więckowskiego.

Z życia kulturalnego. 1
W  ostatnich czasach, zauważyć można zupeł* 

ny zanik życia kulturalnego w naszem mieście, 
Od czasu do czasu przyjeżdżają do Przem yśl* 
rozmaite imprezy teatralne, lecz najczęściej pu­
bliczność wychodzi z sali teatralnej rozczarowa­
na gdyż przedstawienia zespołów teatralnych s4  
marne. Tutejsze „Fredream* rozwija wprawdzie 
ożywioną działalność, lecz nie wystarcza to dl* 
kulturalnej publiczności.

Przemyśl staje się powoli abderą prowincjo­
nalną.

Cisowy BHiyE7j 52671
teatralny.

(? )  Podczas prób do opery „Ptaki" Braun- 
telsa, której premiera w wiedeńskiej „Ydksope- 
rze“  naznaczoną została na 21. bm. okazało się, 
że chór, który wystąpić winien w kostiumach ptsv 
sich, skakać i ruszać żwawo skrzydłami, absolut­
nie me podoła temu, aby równocześnie śpiewać f 
czujnie uważać na... pałeczkę dyrygenta. Reżyse­
ria zdecydowała się rozdzielić pracę tę w te, spo­
sób, że chór zostanie umieszczony w dwu lożach 
prosceniowych, a więc na widowni, a «,a sceni* 
wystąpią statyści w rolach ptasiego* chóru, tó 
i ego zadaniem będzie skakać i ruszać skr j

Wrażenie głosowe chóru, który śpiewał w lo­
żach, było bardzo korzystne, a pr-ytem zacho­
wano potrzebne złudzenie.

N a a d a i  n,Jalrtor t
BRONISŁAW LaśKOWNICST,

Ouóo Sc_3bJcy wstaktac 1
JÓ ZE F  WRZYSZTOFOWITZ

Wfcner. i skórnych Dr. S$HWĄRZ
b. Sekund-/, szpitala pow., Lwów, SlowaC„ CjJO 4
(naprzeciw głów. poczty). Lecze.iie plam. 1'Tod-W :, 
włosów, elektrolizą i lampą kwarcową. Tel. Ł  51.

li 609

K A R Z  CK O R óB  WENERYC2, i SKÓRNYCH  

i. &.KADE1, (na d kawiarnia C r,
ną) ordynuje od 8— 9 i od 12— 6 . 10204

S p e c j a l i s t a  chorób skórnych i wenerycznych 
—? i* W f f B l B l t i  b. elew kliniki wie-DKl ęawŁBldiCJH -ca. i erlińslmcj, 
ord. 10— 12 i 2—5, K ra M a s n k iC ft f l  3 . 10203

Lem py
BlBktrjłBzns 
s aiiaiirami po zł. 1S

sprzedaje 11409

FA SSLER
Łuitiw, Eyksfuska ZP.
1 -  l ÓWki . Kiiipps i i inne 
o 20 '/o taniej niż wszędzie.

S U N T O l .
v d z ia ła  m aszyn  d o  3zy<ia wprowadzeni, za
w y s o k o  p r o j i ł i l  poszukiwani. Y y l  Sienią pod 
Przyszłość* do biura ogłoszeń Briicka l  ów,
łościuszici 2. 11405

MA K A UDAW AŁ
poleca d ł l t y ,  l ia n lU , p « r ł j f t  oraz BOWCŚCl 

M Z O R iiS *  s u .  d  p r * r  t »c y  2J4
0  I .  1 $  BMHIWiW).

D rse@ s IsuKc w e
w 4 części rżnięte, sprzedaje Z azęd  Składu 
P a A s i .a  S k a l a  w e Lw ow ie, Mliea 
d * ó d a c k a  1 9 0  p o  o n i e

1149Ó

thm na ratyt
koje męskie i t. p. w znanej firmie

M i i n s s e r a ,  R e jta n a  I 4.
246

f l »  £  _  mięką, twardą, introligatorską i iba
| I P P  P. T. Modniarek oraz 1 R  C  U  Ę  

O l l y l y  d o M Y C l A  P O W O 0 W  
r“—* snu i ihs p o l e c a  n a j i a r i u j  295
Skład skar I .  E t n t h  L s i j u  B o i r i S o j  f  8

na Baty Ha la ty
Ubrania, Raglanj j KURTKi SKÓRZ. NA LO - 

G O D NhC.i W ARUNKACH poleca 4756

iCssi Marguiles, J likoia iciia 4.

PSiTiwm

l cisułkfs przyton KicteisB
F. dbftSCilHi

ŁtjJCBŹW  37. al2

OLLik
najlepsza hj$tcrJ

GIMA,
potna n  ej m
WszgdŁh dô  
n̂ byctr

Adresy składów n«dane w pU 
katach .Cena 30 groery sit.

C z y t a j c i e
WIEK SOWY
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Hi ICZYH3A FUSKEIinS 
SAMOWARY, fwi fl;
C ' 11 KI S  K I  E 5R E 3 P O , 
SC Y Z O R Y K I. NOŻYCZKI, 
N A R 1 R O T .1A  C S G S t - O f c r  

I R ftc M IS & ftiC Z E
p o le c a  

n a jta n ie j:

Słynna medalami wystaw światowycn od­
znaczone i od przeszło 20 lat zaprow adzone, 

n a c i e r a n i e  ból uśmierz jące na

r e u m a t y z m  bele era?, w m ibie  f a s a
* 3K T e r w o l  *

Dra Franzosa wTarnapoln otrzymać mo­
żna ponownie w e wszystkich aptekach albo 
pod idreenm: Dr. (uliusz Franzos apte­
karz w Tarnopolu Nr. 20.— Żąoać wyraź­
nie »N  6 r W O 1 u ' Dra Fr.nzosa z nurką 
ochro .Olbrzym z młotk em“

23605

L W Ó W  311

U L .  S O B I B I B K I E G O  1. 3  
T T Z L T C F O N  6 - 0 4

w m w m K  K a s je r k a
f irm y  R. L i i  m ar T .  A . i e  p o s a d y ,
Łaskawe zg ło s z e n ia  p c d  Z. Ł* a d m ir s is t r  c ja .  1106^

K R O JU  a SZYCSfl
s v l Ł l e n  d a m s R l c l i
352 W7UCZA r

p E
L w ó w ,  

i
S z e w c z e n k i 11.
A . Mi&M  Sł3V/acJti210 8 .

P C  S A D  P S S Z J K U J ą .

PANNA % ukończoną szkołą liaznilowa poszukuj praktyki 
biurowe], Zgłoszenia pod PRAKTYKA do Adm. Wieku 
Nowego. —_______________________________________  11248

DYSTYNGOWANA energiczna wdówka, lat 38, zajmie sie 
samo i stuki domem lub wychowaniem dzieci u wdowca. — 
Zgłoszenia listowne pod CZAJKOWSKA do Adm. Wieku 
Nowego. 11404

PENS JONOWANA nauczycielka Doszukuje nosadv rezydtntki 
kasjerki korespondentki lab innego podobnego zajęcia. — 
Listy potl CKtiRtilCZMA do Adm. Wieku. 11215

EKONOM * *Sł* **efca. dobry gospodarz. Dosiadający 
bardzą eWubn« k**adecjwa z większych majątków w Ma— 
łopolscs n:i Podoła, poszukuje posady. Łaskawe zgłoszenia 
pod BołesUw D ^erzrk  Krzami eon*, poczta Dydnia. 9022

BUFETOWIEC specjalista, pierwszorzędna siła obejmie zaraz 
posadę w miejscu łub na wyjazd Zgłoszenia Rossowski — 
Lwów. Warsztatowa 6. 11309

POSZUKUJE się zajęcia portiera. magazyniera. robotnika
w fabryce lub tp. dU solidnego człowieka w siła wieku. — 
Łaskawe zgłoszenia Adm. Wieku pod POLECENIE. 11315

PANNA mąjąca praktykę w zakładzie dentystycznym po— 
szukujo odpowiedniej posady. Adanini straci a Witku pod
Ś w ia d e c t w a  11332

RZĄDCA ekonom z* szkoła rolnicza 1 kilkuletnia praktyka 
posiukaje posady od marca.. Łaskawe zgłoszenia J. P. Ja— 
nmgpoczta Ryglice.  ^324

KUCHARKA. Wiedenka, pierwszorzędna siła. poszukują po­
sady w kasynie lub pensjonacie. ZARAZ. Księgarnia Has- 
kłera. Stanisławów 32*

ADMINISTRACJI Zakład, v karielowych. pe-sion-ąów. l i c -  
teH itp. we Lwowie lub zdrojowiskach poszukuje ener­
giczny eroer, urzędnik państwowy. Zgłoszona do AdnW— 
s-racti „ od PEŁŃ ., OW A1 AKCJA _  IJ

ZDOLNA krau czyni >oszakuie szycia w domach BO,w»tii%ch 
W ia *  n-sSd: Zdrowia fi. parter ora w . 11407

MAW HJLANTKA biurowa pisz-ca biegle na ma ir nie — 
nos ala-.j iakieikoł ; ‘ k posady. Łaskawe ztfoszema poo 
p i n  ,0 fl. j Wicku Jowczo.____________________ n la l

PRZYJMĘ posadę po aodynl do iednei osoby — Listi' do 
Wieku fowrago pod L . O. C_

M Ł O D T f  K U P I E C
z wykształć, stadem., z - l .ń c z o n ą  szkolą ham r wa 
w Wiedniu, były właściciel hui town. teksty!-- szu a 
jakiejkolwiek posady. — Popi< <am lokal w  centrum 
I. p., przyjmr; zartąp* wo. Pod , - >y °  Adrp.

.W ieka Now ego*.________  31

INTEL, pajina szok. posady A" ta  ta do het 10. nai 
chemief na popoludmd. Zgłoszenia rod Z A J tJ .L  doA-dm 
WPĆcą "łowctio.________ ____________________1 __

ZDOLNA kr iw czyni .ocoafistka w  strojach b.a*0WvtS. ,77 
l rzyjmuie eboty w domach prywatnych. Listy Adm M leku 
l od NI MKA. ___________

oOSPODVNI Intel., rutynowane starsza, nczcj-«a a m « w  
zarząd gr jtw> irrfwa: znakomicie gotuid. Listy do w .eku
dla W. S  11

INTEL wdowa. wiek średhi. zaimie sie szyciem u fddnef 
Uri dwu osób, posiada czteroletnie świadectwo £*1 °
• zei>:. do Adm: Wk-ku po bAMOTNA._________ 11396

?*|t*£Ef>CSO 1 Z N J Ł L S U S W ^ S l

ZAORA. pić ev p ały toks prawe oko czarne: oddać za 
i eroda Pi i  lc.-der.jjd 4 w^ parterze._____________ 113Z7

ZNALAZCh uczci wczo proszę o zwrot ch"..teczki z a *10— 
i ,li._ :or»i .-i z koralowa klamerka. Bonifratrów M —
1. piętro; — — “ ________________     _

Ii/Ó ŁN fl P O S A 3 f .

CHŁOPCÓW do nauki ślusarstwa przvime. św . Piotra I 27. _  ^ — 11211

PANNY specjalistki w  famo wam u I sztafkowania męskich 
kapelusz.^ DrgyiHłie fabryka Neasrdta, Balonowa 3. 11281

DZTEWCZYTA Inb sierota do obowiązku zostanie natychmiast 
przyjęta. Zgłoszenia m M zy  3—Jk Lasttr. fryzjer, ulic* 
Piekarska Ś> — 11237

ADWOKAT PiuseckL K rr»*o  — poszukuje koncypienta zaraa 
katolika. — — 11028

POSZUKUJE, sie biegłego w swoim fachu ogrodnika pszcze­
larza, rzetelnego, pracowitego, trzeźwego z  nailepszertA 
poleceniami. Odpisy świadectw. których sie nie zwraca 
tylko fistownic należy przysyłać wraz z Dodaniem wa­
runków pod adresem: Dwór Uwista P. Chorostków 301

ZDOLNE panny — specjalistki w szyciu tna maszvnle) — 
słomkowych kapeluszy przyjmie fabryka kapeluszy Neo—ii 
welta. Balonowa 3. 11281

SOLlCYTATORA poszukuje adwokat WagncT w Balig^-o/izie.

BUFETOWCA — pomocnika lub bufetowa poszukuje Biuroo 
Pracy. Rynek 29. 11323

RZĄDCY, ekonoma poszukujo Biuro Pracy Rynek 29. 11324

FABRYKA wódek i likierów przyjmie zastępców fachowvch 
i sumiennych, ZgłoszAJnią óo  Adm. pod LIKIERY. 11337

CHŁOPCÓW ślusarskich, kowalskich, tokarskich i giseT— 
skich przyjmie do terminu Fabryka Inż, Słowika. Żół­
kiewska 94.      11349

SŁUŻĄCEGO młodego. umiejącego froterować, z dobremi 
świadectwami przyjmie firma .Leon Appel i Ska 4 — 
Legionów 1. Zgłoszenia między 2--3 popof. 321:

DZIEWCZYNĘ u-czciwa. ido wszystkiego, umiejącą trochę
 gotować poszukuje. Zi moro wic za 16. parter, na lewo. 11411

PRZYJMĘ służącą do wszystkiego dobrze gotująca Schc— 
tynowa. Łyczakowska 4. 11. V. schody. 11385:

POSZUKUJE się służącej do wszystkiego lub dochodzącej 
od siódmej do tizccieT. Zgłoszenia: Dozorca pr/y ulicy 
Kościuszki 14. 11399

POSZUKUJE wyszkolonej pielęgniarki do niemowląt. Ulica 
Sobieskiegd 14. Restauracja. 11396

POSZUKUJE zdolntj służącej do wszystkiego. Zielona 45 — 
1 p. na lewo do 5. popołudniu. 11393:

iiliSSY HAHffbOlBB
K u r K o W d  3 6----------------------------  2 9 3

i o zn o c zy n ^ ją  io w e  1 r t i r s y  k s l ę g  . J f o  l c ;  (5 m  =s.J 
dn ia  5. lu te g o  h. r  W p is y  do  3. ła  e  - c « i ! f ł - 1 7 i 4-6.

MATEMATYK biegfy. u:chnik r,a ukończWiru udziela io re— 
pełycif matn _*n ki, ee jm orii wylrrrjlnel. fi-:vk, w v i : r  zo 
K.meaz/um. Wi.«Iomość. Ś'v Zufii. 32 A. oaiter urawy -  
od KOdz. Z—Ą. — U217

POSZI KUJE in eL osobc / francuskim na kilta Kedzin lub 
n i stałe. Piekarska 14. I. piętro na pcawo. 1121®

fc.A~MrA .netoda wyuczam w kró-.kim czasie francuskiego 1 
niemieckicito. tHdzlcś pr7''yo!ou uie do m-itu-y i w.,z Ikich 
.gzrn-rnaw z tychże iezyków. Dlazusza 37. 11 D. f"714

DE BoCZMA — CZ/ PL NSKf Bocusfawskicea 14. lekcfe 
prawnicze i_’.dvwidaalnr lub «r majycb koi.mlctad. po |wu. 
trzech kandydatów. '1017

U D ZIŁlAM  >oczatkó\ ie zy k 1 ansrielskit zo nrtoda Ansona. 
Berlitca Ucze barJzo szybko, „a,nul i nade ousreuns. — 
Rrzu'tat pewny. Zeloszetua listowne -•  Wieku ot a AN—. 
OlELSKIE.    _  H2SJ

Kra h im i j. mmtt
u!. ł/cz3. av s^a 34, (!a!, 7S -7 :)

o tw ie r a ją  n o w y  leurs !f i .g o w o ś c i k u p ie ck ie j i ban ­
k o w e j a! Pań i P a n ó w .

Osobny k u r s  d la  A b i t u r ie r  ó w .  — P  sanie na 
tmszynacii. SU

KROJil Miki.it męskich wysczatr „od ewura.icia w  2 ty__
kodióach ; ranka rozpocznie sie 3 lu eto. Zzloszenia
rrzyimuia eszamini waiiy nauczyciel kroi a W lać. Koeo -  
ziewic2 , Szymona 1. i  2!>3

AKaDEMIK z kiUculatnia .tyną. sumienny p.riayoa po— 
czuku i natychmiast fckcji. Zyłoszeoia pod. PE W oY RE­
ZULTAT Adm *  ,

MATEMATYKI, Ecu n w ytr . nczy naucz zimo. Batoreeo 
34. IV. p: id  3—4. 11413

BATOREGO 34 ..Ecak' l‘ rancai.sc". Naiszybsze w y 1 zeuio
iezyków. stenozrafii: 307:

SKRZYPCOW IGH korrenetycji udzft-ia byty n Z r: konscr—■ 
watorjopi; Łaskawe zeteszania pod SKRZYPCE do 1 ..is: 
Wieka NowtEo; 1138.

AKADEMIK udziela Ukeii z  z J o  -sn szkól lud. I Eimn. — 
rpecjalnotó polski.: i lacma, nadto wyucza sz"bka me‘ »d 
gry na m:u,dolinii.! i gitarze uod nader i zysiennymi 
uarnnkan i Zgłoszenia Dod ..Skromny specp hsia'' do 
Ad .a: Wieka Nowego. O t•



„W IE K  N C W y *  Nr. 7074 z dnła 24 stycznia 1925

M A *Z S ? IS T U rA  H I
DWÓCH ponów stndtMlacych w r Lwowio (nłe akademicy) 

poszukują osobnego \y koju. Wiadomość do Adm. Wieku 
dla okaziciela legitymacji kolejowej Kr. J*242. 11230

HA WIĄŻE ścisła I dyskretna znajomość w oelu matrymoo: 
pry w. urzędnik ze iretfcum wykszrałcsmzn. lat 45. śre— 
dni t-go wzrostu, z Intel. bcztfaiitna wdowa do lat 35 — 
katol. łub cwanziełiczka — posia alaca urządzani* domowe 
i ewentualnie jakiś interes Zgłoszenia owi AGRONOM do 
Adm: W hitu.____________________________________________ 11384:

KAW ALER lat 24, im* han i k na rz^dowcm stanowisku. tx>—
szukuje ta droga młodej. fv>vsioinei. nie bjednoi panny 
vr celu matr. Poważna Piscnww- zgłoszenia wraz z foto— I 
grnfla za zwrotem, proszę nadsyłać do Adm. Wieku No— j 
wego pod BEZ ANONIMÓW. Na anonimy nie oćdoy ł 'oam.

  ---- . ~  ~  11363: |
*    i
PANNA młoda, przystojna, posjjylajaca własno mieszkanie — [ 

pragnie poznać in el. rze irifś l'ika  w celu matr.. »k *w - 
szeństwo mała kolejarze; Zgłosz».inia pod MARY*c< do 
Adm: Witku Nowego. 11391:

LOKAL na pracownie lub magazyn w centrum Legionów do 
odstapKuia. Wiadomość: Plac Uojj BrzuskJeł |. 7. Janusz;

    — —   — - -  11228

INFORMATOR Biuro Mieszkaniowe, Kopernika 22. telefos 
446. poszukuje dla solidnych lokatorów mieszkania rói- 
nych pokoi. 29903.

2 POKOJE z kuchnia komfort I ookój kawalerski z oso— 
bnem wchodem zaraz do wynajęcia przy ul. ŻvżvńskieJ 
(w  tyle Szkoły przemysłowe!). Wiadomość aa budowie.

  —   11079
MŁODE bezdzietne małżeństwo poszukuje mieszkania Je— 

dnepp przy in cligentn*! rodzinie. Żona zajmie sic e~soo —- 
darstwem domowem i szyciem. Łasicawo zgłoszenia do 
Admin. pod MARYLA. H2£f

r C Z M i l I T i

AKUSZERKA prryimnlt zamówienia Daj. Lwowskich Dzieci 
7 (Polna). 1086# I

AKUS7ERKA stiM *. i Drsylmulu zamówienia Józafata 3 —  
parter. B. Deutschman. U218

NA. Ka RN W a Ł !  Odświeżyć twarz nu -aż' m isunać waury 
zmarszczki. czerwoność rak. KOSMEO. Mikołaja Nr 7 -  
(obok cukierni) 104*0

AKUSZERKA polce, sie paniom Leon. Sapiehy 61. narter;
-  —  10494

i w ^ n i t  BBTa&sa tx.\ 
ĘfST * i . a a l t ia  .

b - g  i  ty  
vyb r

S z y o k o  
t  i n i o  

292

W J ^ .  L O S Z E K
Ł « mw, &k&ń*2mlrkn G  teblai i p - 4 8
D la  p r o w i n c ) i  w  j e d n y m  d n i u  l a b  

o d w r o t n ą  p o  : I  tą .

MŁODE małżeństwo poszukuje pokoiu um<1j|nwanego z pra­
wem używania kuchni. Zgłoszenia pod MŁODE do Admi­
nistracji. ----- ------ 11320

POSZUKUJE pokoju z  kuchnia, stajicJc, ewentualnie pokoju 
z osobr.em wcjśiem guziekolwkik. — Zgłoszenia Piotra 
Skargi in Bielecki, J.J32J

POSZUKUJF pokoju a kuchnia ewentualnie dwa. Zgłoszenia 
pod ZARAZ do Biura Sokołowskiego JagMIortska. 11329

POKÓJ umsblowasiy z przedpokojem — niekreoujneem wej­
ściem w I. dzielnicy do wynajęcia — Zgłoszenia do Adm

_prxj SUBJEKT. __________________________________  11347

POKÓJ przy in eligentnpt rodzinie z dobrym wiktem do w y­
najęcia dla 2 panienek. Zgłoszenia do Wieku STYCZEŃ.

       -__________________________ 9017

1 lub 2 Dokojo umeblowane z pełnym komfortem, słor^ezne, 
centrum miasta, z częściowym lub całvm utrzymaniem 
zaraz do wvnaiecia. Zgłoszenia do Adm. Wieku N ow so

_J>c4 SPOKÓJ 1 CISZA. _______________________ 11415:

POKÓJ pieknie umeblowany z o^obr.tmt wchodem, z kom— 
fortem, a* fuga i  śvt>atf«m elelctrycznem tylko z calem 
utrz', maniem, blisko tocfenikl do wynajęcia. Wiatk>nv>ść: 
Ulica Murarska 9. 11. pięiro na prawo. 11412

2 PODOJE bez mebli do wynajęcia. Zgłoszenia do Admin: 
Wieku Nows*go pod BEZ MEBLI. 11401:

AKUSZERKA Sekuła przyjmuje zamówienia. — Gródecka 49
I. piętro. —     10947

AKUSZERKA LUTKOWSKA a Warszawy przyjmuje Panie — 
Asnyka 9, drzwi 2. 1C145

AKUSZERKA przyjmuje panie oraz zamówienia — nieza­
możnym ustępstwo. W AŁOW A 27, parter. 10001

AKUSZERKA WAGNEROWA przyjmuje zamówienia. Ulic* 
SOBIESKIEGO 30, paiter. 10002

niezamożnym 
11317

F U S Z E R K A  Orzechowska przyjmuje Panie; 
ustępstwo; Sadównicka 27.

100 PROCENT bez ryzyka, kto włoży 5— 10 tysięcy zł. — 
Zgłoszenia pod „Bezkonkurencyjna prosperującą fab yka 
Adm: Wieku. — — 11397:

WYPOŻYCZĘ pianino, zapłacę dobrze Zgłoszenia Admini­
stracja PR YW AAN iE .____________  i . 1379l _

DOBRA KRAW COW A nrzyjmuie robotę do domu. ewentu­
alnie po  domach. Zgłoszenia listowne pod DOBRA do 
Adm: Wkhu. — 11370

POM OW Y obiad z 3 dań za I zł. Bliższa wiadomość: 
Bartosza Głowackiego 8. drzwi 3 11368

H r i  M R i r A W l f a !  d łu g  n a jn e -
ręcz e w .' 

aj n o w szy ch  mtj- 
d h ł1, p lia cw a n ie , m e r rżk i, fr e n  tzlssj c h w a t y ,  >c/b ia- 
n i 'v s z y  .tk .ch  w z o r ó w  p o le ca  ta n io  Z A K Ł  -i D  
T d W ,  4 k a d e  i c H a  2 3 ,  ! .  o .  n r -e z  ,' c n e1/. *' t

ZAKŁAD «]ek.trx Instalacyjny w  śródmieściu wyeuerzawie 
lub sprzedam. Zzli^z- nia listowne ood „Zasrenca orz.— 
mvslowy“  de Adm: Wieku. II361

DAM do InWresn lub no ;vcze 100 « .  ~nt. 150 doi ir. za >■.-
beziicczeniem. reflektuje aa d< bn  fokute. Zzlosienia uod 
,PÓV'NA 1 3KATA db Adm: Wieku. 327

KRAW COW I wYkonam ze*)V za u.zvcie -ib. ania wraz -  dc- - 
Haikowi Pod K M C Z l,Ł; do_Adm : Wi-ku, 11395:

WYDZIERŻAWI!- lab przystanie do suólki sklcmi kolo— 
nlaln o w mieiscu kąpielowym ('fer y nads.lad do Ad— 
mim straci! Wieku Nowrzo ood UZDROWISKO. 1 jyrSJ.

aęv tu H I Ł S Z K A ^ U  I S .C U S »V  E * ?

3  JASNE duże pokoie z  ogródkiem, niedab ko śródmieścia 
poszukiwane. Zgłoszenia pod ZARAZ. Biuro dzienników 
Schortra. Pasaż Hausmaina. .11118

DWU lub trzy pokojowego pomieszkania z  pełnym komfor­
tem, wprost od gospodarza, okolica obojętna, poszukuje 
Dr. J. Spiss. Lelewela 2. 1* P. 11220

KAW ALER wachm W. P. poszukuje umeblowanego pokoiu 
możliwie z oddzielnym w^ściem od zaraz. Łaskawe zgło­
szenia pod UŁAN do Adm; Wieku, J1245

MODNIARKA poszukuj pokój z urzadzioniem lub be* —* 
z osobnem wejściom w śródmieściu. Pod PILNE do Adm: 
Wicku Nowcjo* u m

STARSZA wdowa po urzędniku kołej. szuka na prowincji 
domku możliwie z op ft 'kiom lub nołowe domku za czyn­
szem mi< siecznym Zgłoszeni* listowne pod ZARAZ do 
Adm: Wieku. 11409

3 DO 4 POKOJE 2 kuchnia —  komfort, poszukuje zaraz 
od gospodarza. Wiariomość z  grzc^ności wdzieją 

Cukiernia Welza, Akademicka 5. 11394:

DO WYNAJFC1A pokój elegancko uiwbtowany *  oałenr 
utrzymaniem. Leona Sapi^ty 67. III. P. lew i strooa 11388

POSZUKUJE STANCJI w mieście lub na przed— 
mi śoiu Zg^o^zttjia pod A. Z. STANCJA do Administr: 
Wieku Nowego. 11386

PORÓJ t  utrzymaniem dła dwóch studentów. Wiadomość: 
fry z je f, Sapiihy 85. 1138(1 ^

POSTUKUJE siane-i h?b pokoiku z  kuchenka. Wiadomość: * 
Sklep ŁPganr.btrzowski. Plac Akademicki I. 2. 11372 |

POKÓJ dla zamożnego Dana — pani z utrzyroarlem lub bez | 
7ofjl 54. U. o. n* prawo. 11366: J

W DROHOBYCZU realność »  budynkami gosoodarczeml do
sprzedania wraz a poLin 2. 3 lub 5 morgów. Bliższa wla— 
domość we Lwowie w kancelarii adwokata Dr. W. Sło— 
litewskiego ul. 3.a Maja I. 26 eweptuainie w Drohobyczu 
ul Liszmańska 1. 118. 11184

T/Ml mitsim dl» Pań! 1 r i «  laty .40 proc. opusta na ko­
stiumy, ptaszcac, suknie, wykończenia I krół pi -wszo- 
rzedt-y ńantskt *aJoo krawiecki ’ 6zel fn d i  *1. :is— 
charska 3*1. —  — kilWt

SDR/EDAM (rak prawie nowv. Iet_y_b«a po4sx_wka. Swle—
ittkrzyzka 3. —  1130J

PARCELA do sprzedania (120 u in .), W adotaoU : Bonda- 
nówka 79. ----- ------ 1I30S

Z  *0\t'ODU wyiazdu bat o tanio do snrjedsnia kompfo— 
liii t urządzeń 1 fan. vka birtizny 1 pot>t 1, rn motoro-wt.. 
w nowym stanie. Wiadomość: ł«?n k l, żółki. -rski ł*  L p. 
miedzy 1-1—13. -----  ) 33*

M AS7YN . do szycia nożne i stolikowe. Najprzpstepni lsz« 
ceny, dorodno warunki. ..Unitas- Sokoła 6 11335

FORTEPIAN krótki, krzyżowy z  p tyu  metalowa sprzedam,
Dekunde. pl Misjonarski 2. I. p. 1135J

M I-K ' sitki.ii balowych (koralowych) do sprzedania. —1 
Osiadać można: Kołłataia 1, U. p. Auearte. 1U63

PAn wEl A około i.Oca sążni p o i  budowę fa lryk l w  ca- 
lo i; i  no n ei d .ia koniec nltey Ż.odlanej. W|ad„mo|C 
w kiosku i n .  Kopernika róz Ossolińskich. 109%

OKAZYJNIE st'zeaar>i syp lit" ‘e czi-zotowa. stoir różnezo 
rodzaj., — wykenuie wszelkie meblu w  m ach — r„-tna 
kwa,ancja. Zćlkiewrka 82. B iiyk JliStł

k o - ly s k i,  ł ó ż e c z k a  
f  i ł ć ż  ca d la  d z  e c i ,  

m eb le , kosce , w a l z k i p o d ró ż n e  i 
w s ze lk o ; w y r o b y  k o s zyk a rs k ie  b.i- 
I c  n ie  te n io  p o le ca  fa b ry k a  A .  K o -
n ie w li i# ,  L n id , Batorego >4.

30)

INSTRUMcNTA (ekwskie nowt prawie oraz k 'ts łk ( lekarskie 
Janio do sprzedania. Info snacłi Hdzleli Adntz P 0J0 b»  — 
Lwów. Zcfii 56 A, parter l>255

TANIO  do sprzedania d - ir  heblarki Di-htvn i  Abrldt,
Kirchn-ra. taSmówka kombinowana z  cvrkt1arka I fre  erka 
Cyrkularki v szystks son„pieeno z  p.samł i orzysuwkami 
piec v. tr j-ów  1 aarzed: lami s to ick im * oraa rc_maltw 
narzędzia SNsarsltie. Iniormacii ndajeli Papr ka Rudolf 
FUStAnN - ________________________________________11254

M EBLE’ Sypialnie, idalnię, sza,y. Krzesła, r k h :  kredensi, 
otomany poleca: żieUAskl Kołłataia 5, stolarz w  pod uórzn 

— 11265

KOMPLETNE ucl. nnt urządzenie za 100 z(. ■ Jftv J •kies.1 
Łyczaków 22. podwórze na tcwo. 11207

] On’T I 'LAN krótki sprzeda o k w u tt i  rloicszowz. Sykstasha 
N i. 10. drHErt pelwórze. na prawo. J12C7

POKOJU skromni" omełlowanreo *  nir)trcpowanvm wcho— t 
nom poszukuje. Oferty pod KAW ALER do Adm Wicku;.

    —  ——-  — 1f£y: (
POSZUKUJiE pokoiu kawaler.kleza z  o.oLner,, 1 irkrenuia— 

..n» wejściem. Oit-rty proszę składać w Adm Wieka
Nowere po# A. B. 113o0:

DOKÓJ doży słonecz -V z wszelkiemj przv.iaIeżvtościai,ii I 
wt eodrn-i dla irui n ów. wynaimła wdowa. — Ulica 
Drkert: boczna 1. 10. Krysta. 11358

SWTTKA męska, sdlsidn -piżmak do nabycia. Batorego 34. 
IV "  od * - ł    _  1414;

SIATKI zzzo-ro 1 szkiełka sprzedaje r-ltanłeł Pas.łe ' — 
Lwow. Sv'.scpsk« 2 9 .___________________    11405^

K1 ATK, dla kanarków mosleżne od 13 zł: —  Wanienki — 
1 Rcntschner. Leelonów 37,_______________________ 313:

KAN IRKI harceńskłt. na srzedaż. Lwów. Skarbkowzta !  - i  
S dozorcy. — 314

JABŁKA snszone 1 ku. uroszy CO w  bautdło Karwia Krtp- 
pińskieso Akademicka 4. Tel. 26 -*4 jtJ

KOŃ wałach, lrasztan. 6 lat, ifo. sorz-d rnia. Wia fon.o*d 
w handlu Karć1 , K. uplńskii uo. Akademicka 4. T e ł 76 54,

k u p n o  1  s r ^ r  r t l

w  n r a w  ś i p h n e  I s r '  d T l T i s
n ik i , f/raoki, k r.pv, b .e liz i ien n ik i p c le c a  na jtan  e j :

M. s;tibi.is!łi
305

2

PIANINO dobre tanio sprzedam. Nowacki, Pańska 17, 11135

KREDENS do sprzvdan,a. V,iadoinolć: Sklep tytoniowy
Jaworskiej, pi. Bernardyński 1. 3. 10901

KUP1F. lub wydzie.Lawie większy warsz.at ilusarski. O f-ny 
okazicitiowj pięciozłotówki nr. 019 993. Ilona

WIOSENNE żurnaie polskie, f  ancuskie, anelelsk.e. nie—
mitckle poleca ulówny skład żurnali. JaKiellońskp 7.

  ----- -----------  Iuo29

KUPIE on z /olncm pomieszkaniem tylkt wprost od wia— 
icjciela. Wkład w edl' wartości. Wiadomość: _ wnkat
Di Pawid f  Ck.il Pasaż IJausinanu 6 1094,

OKAZYJNIE suknia wieczorowa do sprzedania. The -<ose — 
Kopernika 7 — 1-1227

2 ROGACZE, eswoluce / miesięczne "prztJam najwięcej 
dajacemn. — ŻEloszKora pod ROGACZL poste rc aatc 
ZA D W 0R ZŁ  11229

m a s i łr n u ( K  imienfe. Tur1’, ny, 
 ^  Motory, T  karnie. Heblarki, Wier­
tarki, (. atry, Fity, Gaz-;, Pasy, Gurty, Trr s nisje, 
Wagi, Pom p:, Arm a1 orą. N tr/«pizia —  na d o tcd n f 
spł ty ro leca „U»JŁOT“ , L w ó i , Hl, Barorej* > * .  
Oddniały: w  Ta noj olu i P o rw  -loczyakach, Tech­

niczna pora a bezpłatnie &Ht

OKAZYJNIE do sprzedania k * dzo piękna Jadalni. I 1 , rialnls 
Hala \ukcvir 1 — Akademicka 3.___________________ 117:

— Ulica 
11371

DO SPRZEDANIA' Szala, łóżko, szaTta 
Tamowskieco 12. U. P m. 6̂ ____________

PIANINO czarne, krzyżów ', trzy pedałowe, prawic nowe — 
sprziu un. Mausners 5. drzwi 7._______________________1 tV 7

SPRZEDAM okiTyinio no*., '.rpialt.ie cedrowa. Wi. unioić 
u stokirza. ulica Lenartowicza IŁ _________________ 11375

PIANINO krzyżowe sprzedam okaiyfcżo. Murarski 33 — 
1: p: M  prawo; 11373

SKLEP 2 urzyboiatr.i piś.nien i szkol, przy all< Zvb!i- 
kit-wiczj n: nzcciw ulicy Romanowicza do sorzedai ta. -  
ł  acL'V '■ W'>1 l duża wystawa. _______________ l.Jó-t

KUPIE jadalmo rep.ezcnt-cyina. kompl tna. w  n o c M e  00 -  
bryu, s.jnie. możo być l nowa. plare tetó  /ka do t5CI 
zJ: Oferty do Adm. Wieku ood JADALNIA. 1-1362:

KAN/RKl do spr-.Jani: -śpiewcjace w dzień i
Scile iowskle. Wolność 3.

świetle
O >59
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Kasze 9
i w37. Ikie c h o r o b r d róg  o d d a c h o w rc h

H
leczy najpewniej

„SULFC COL * LA0 K0 0 N
co ra n Kiiiiaa ind3  stosowany z znakomitym ikutkiw 

i p n tz  wyb tny h lekarzy.

DJa Wygody P T . Publiczn ści ceem  ulatwLnia i umo­
żliwień a taniego zak lpu najlepszych sort

11156Pończoch
R ę K a w i c z e K

B i e l i z n y
ora# yrszii*r*cTi towarów galanteryjnych zostaje z dnie n 20 

bm. tworzone źródło taniego zakupu

Z B  HACHT
PL. G0ŁUCH0WSKICH 11

()0ń  zakupujących w pierwszych trzech
ilcii. dnia h przygotowane ?ostałv niespodzianki

J H 1  P o s e z o n o w ą  s p r z e d a ł  

| d  j  31* s ty c zn ia  I9Z1. Ra SirIssIę zna raty]

K O N F E a C J A  D A M S K A  i M  -S K A

f l E i f l l P I Ł
LWÓW, ŁYCZAKOWSKA 7.

99

ANIE, PRAGNi itii 
UZYSKAĆ MISIU PIEKHB1

ó 'D t ł r iI KARNA li PALU I ć  cą tanio zakupić .szalida stroje daut- 
akie H .d #  ip t  ty, aieca Lumwioccu* udadząaią da zaancj firmy i

,KGKKURB!IB1A‘ frófe&a 51

n t i  » i c e n  f a b r y c z n y c h .  Przy zakupnie żqdamy tyl­
ko 1/3 gotówki, reszta na 3 miesię~zne raty. 

O d d z ia ł  m ęsK i:
f*Ut’A ma kie . . . przedtem 2-jO*—  i. aecnie zl. 201-
FŁTPRA ma ie . • . .  *5r:—
IaCLASY  . . '%Z-~' • ! 50"“
RAC AŃY tnq»ki* . . „ 75 —
RAGLAŃY mątk e . .  95'—
R A G L A N Y  męs ie z  futrz. kołnierzem ,  i  15*—
Rd ILA SIY n aa fe z futrz. kolnierze.a .  14
1 1JRTK1 m a. io sukienne , 4J‘—
KURTKI ma •- i z f irz m kołn erzem ,  «*5 —
kURTK loąakie z f itr a . k< t i.rz. io .  7 5-—
i U.< KI męskie podbite futrem . 140 —
fA  TA czarne . . .  . 80‘—
P  \LT/ lurne . . .  m 120"—
UBRANIA n.cltnnowe czarni, i , ranatowe na karnawał 

po 40, 60, 8Ot 115, 13 > zł,
UBRANIA J iew io łow e po 4t), CO, 60. 70, 80.
UBnAMA k-mgaruowe po 8j, 90, 105 115, 135*—

O d d z ia ł  d a m s h i:
PLAS/C l3 dama ie suki.nne przeutem i — obecnie zł. 50'—
I L A S / C  E damsk e welurowe „  70’—  ,  , 6 0  —
P Ł  \S/.CZj. damskie welurowe z  tut.' m „  ' .0  '—  a  „  60'—
1 LAS C E pli, iłowe wełniane , 150'— , ,  130'—
I  LA S . CZE p u s z w e  jedwabne z naj­

lepszego gatunku ,  197*—  , ,  180'—
K U R TK I i tuszowe wcinane po 83, 100 zł.
K U R TK I pluszowe i dwabne po 130, 120 zł.

P r z y  z a K u p n i e  ż ą d a m y  t y l K o  1/3 g o t ó w -  
H i ,  r o s z i a  n a  3  m i e s i ą c zt*t> r a t y  l 11416

Kto chce
■ zn ,e£ć korzystny zbyt 
dla swych prodzztów i 
towarów,

Kto szybko
pragnie znaleźć zajęcie, 
lub dobrze sprzedać nie­
potrzebne przedmioty

f ’to rzuka
dobrej klijenteli wśród 
najszr Szych warstw.

Kto znalazł
zguMoną rzeczipragni’  
zwrócić właścicieljwi

•• tj nlecs ogłosi
natychmiast we

UfieMn Srsjnn
n a j p o c z y t n i e j s z y m  
dzit .luks krajowym — 
Ltorego dział ukiam.

seksie 
uiyuagradia
wydatk uczyniono na 

a  a B io a z a s ia *  w

B | I| | A  i przybory myśliwskie
D l  U l i  n a j t a n i e j  1  n a b y c i a  u  f i r m y

B. J A N K O W S K I
Skład • ni I Oratewnli Sasmllianka

we Lwowie, ul. Czarnieckiego I. 2. 31758

lpWtM#S6#' to
Ł  i « 6  wieśo wydan i ka ążk  mojat m  - 
•7 -uJŚfi w in i  w niej na k ła d z ie  ,-iłuęole- 
tr .ego  d świadczeń a przyczyny powstania 
i leczenie chori.ł neiwowych Przevyła’»» ka­
żdemu, kto ziżąd.i lq ąęg$  zdrowia Z d O l i ­
wiła b l  p ł  ,tnła. — Tysi ce p dziękował-! 
świadczą o nirstyrhan e d da nich wyniKaih 
-mudnego w. r..’ku myśli dl t d bra cier, iącej 

łu.izk i c i  Kto
'io tegogrona tlarjsMcychna^iy
kt < ter i n  s/tm jni nie, z nik pam.ee, 
■t *wowy ból j o  y i bezsenność, zaburzenie 
ź a  ą ik we, n a lw r iliwu»ć. bó c w  Ic ńczy- 
n .ih , na o ( ’ lną lu > częściową n eiuoc fi y- 
czną lub n < • kąk lw ie " nn\ z tych bolączek 
hec l.ku nu ii za ź fd a ć  p rzes łan i • m oje j 

ksigłki, k .ó ra  u p o . ie c h j n esle.
K t .  ją uważn.e p r z e c z y t t  n d yska a o- 
kój duchowy, prze on wszy i , jak bli ką ma 
i regą d . soi ow  i radości z  ży iia . N e cze la j 

c i  nap i c i e  <'ziś j-»7 -z  p d adresem:
£. 5 ..TSRNAtr BERU* £_ O 

M l c h a o I K i r c h p ł a t z  13 4.bt, 1 8 9

2101, OBY C0L0*̂ ESicL
o l 5 do 32 kuni mocy Bez kr prosoral Pro.ti 
ob ilu y ł, niezawodny ruch, mini naitic zuży. ie pa­
liwa. ceny bardzo nis.de, warunki s/jfaty dogo­
dne, dostawa .atychmia t. — R ó w i f j t  polec. my. 
norm alne mntory Diesla k s id e j mocy Koszto­
rysy, f.chow a por. da bezpłatnie. — ■ /łączne za- 

-tąpstwo na S ąsk, Małopołs ę  i Wołyń: 52
Polska bpćłka dl, Handlu i Przem ysłr .W U L  A N " , 
S. z o. o., Lwów. Pasaż M.k lasc.ia Te!. Nr 1 — 15.

PANIE! NIE KUPUJCIE
żadnych i ończoch ani rę awiczeb zanim s i : nie przek nacie, że 
i n a jtańszą  tirm ą w© L w o w ie  jest 269
'.NCSIESSS* tmi Hausmaua i ( fotog. Reir.brandt^

h a l e t y t o i ć  p o c z t a v v ą  o p ła c o n o  r y c i a l t b m .
Druk.em Sf ó/ki druk. »PraaA* ul.

W ydawca .W iek  N ow y“ 
S c -o U  4

Spółka wydawniczo.


